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Przez Oświatę do potęgi i nohrobyiu Państwa

Niech w m yśl teno h a sła  
ka żd y obyw atel w dniu Św ięta P aństw ow ego a g c  m aja  
licókr z ło ż y  ofiarę n c

DAR NARODOUiY 3-go MAJA

MacDonald ustępuj!
(Telegram wiosny płow ego Dziennika1̂  

Londyn 2 . 5 . (L ) Po powrocie z  Genewy 
M acD onald poddał si< dziś dokładnem u u  r  
daniu  lekarskiem u, które w ykazrło , że choroba 
oka w ym aga dalszej troskliw ej opieki i w ięk  
jtzego w ypc~ zynku p acjen ta  D ziś przedpolu 
dniem  odbył M acDonald z  Balorcunem dłuższą 
konferencję w  zw iązku z czem Io ła  polityczne 
snuj? rozm aite dom ysły na tem ai m ożliw ych  
zm ian w  rządzie angielskim .

Rzekome oświadczenie lir. Gravmy wobec dziennikarza londydskiegc
C±'e]c«p»-an7 własny Jrowego im .oiuu^j

Londyn 2 , 5 . (L )  Lon~yń°ik) „D aily  Express“ 
przynosi dziś w  form ie censacyjuuj brednie 
sw ego korespodeina gdańskiego, jaLoby Polska 
przygotow yw ała  zam ach w  celu zajęcia Gdąń* 
?{ka. Koreapondsni lego dziennika aowi^dziai 

się rz- kom o z n a jw yższych  sfer lkom ls&rj»tn 
L ig i N arodów  w  Gdańsku, że w yso k i kom isarz 
hr. Grat L w  mdat zw rócić i  Mae N arodów  uw a­
gę na nieberyieeseństwo zakłót enia pokoju eu- 

liopejtjdego przez Polskę, p lan ującą zbrojne 
za jęd e  Gdańska, Posuw a »ię korespondent na 
w et do tw vr(Iz^m a, że aam ach ten b y łb y  ju ż  
został dokonany, gdyby F ra n cja  nie odradzi 
i*  tego kroku Polsce ju ż w  ostatniej godzinie, 
m ianow icie w  u b ie lą  sobotę, korespondent 
pisze dalej, że hr. G ravina m iał m u ośw iad ­
czyć; „P o lacy  stracili chyba głowę, je ś li są- 
o za  że w  razie, g d yb y  flota polska p rzyb yła  do 
Gdańska, nie przyjech ałaby tam  flota niem iec 
ka w  przeciągu 24 godzin". D alej zdan iem ko­
respondenta P olska chc« za ję ć  Gdańsk i w  ten

3po»ób postafwić św iat w obec fak tu  Aukooa- 
nego. R ów nież korespondent „D a ily  M ail" i 
korespondent ,,D aily  H erald" przynoszą podo­
bne Lrednie, jednak w  form ie łagodniejszej i 
piszą, że z trudem tylk o  unikn<ęto w czoraj k a  
tastrofy m iędzynarodowego pow ikłania.

Rząd polski żąda wyjaśnienia
W arszaw a 2 5. P A T  Jedna z  agen cyj nie

m ieckich rozpowszechniła dziś wiadomość, ja  
koby W yso ki K om isarz L igi N arodów  w  G d a i 
sku hr G ravina m iał ośw iadczyć przedstawiło 
w i dziennika „D aily  D.:press“ , że Polska przy­
gotow yw ała  na dzień 1 m aja zbrojne zajęcie 
Gdańska. Jak się Polska A gencja T e le g ra fia  
na dow iaduje ze źródła oficjalnego, rząd  polski 
nie przypuszcza, aby udzielenie podobnie fa n ­
tastycznego w yw iad u  p izcz W ysokiego  K om isa 
rza L ig i N arodów  było  m ożl-we, niem niej je 
dnak zw róci się do hr. G rayiny o w yjaśnien ie 
w  tej sprawie.

Hr. (iraymrdfcmfeiiliFje
Gdańsk 2 . 5 . (R ) Z  sekrel&rjaiu W ysokiego 

K om isarza L ig i Narodów w  Gdańsku dcm entu 
ją  fantastyczne pogłoski trzech JadermiKów lon 
layńshich 0 rzekom ych przygotow aniach P ol­
sk i do zajęcia Gdhńska- Z e specjalnym  nacie 
kicm  dementowanie są zwis V i u l  te punkty, 
które dotyazą kom U -rjatu L ig i Narodów 5 rze 
kornej interw en cji hr. G raviny, jak  rów nież rac 
kom ego w yw ia d u  hr.. Gr^yioy z  LoroSpondkai 
t°m  angielskim . -1-

Pisząc o artykule „Daily Ezprese" .JDianzi- 
ger Landes Ztg.“ stwierdź* że całą tę wśado- 
mość usprawiedliwia jedynie to, że ^Daily Ek 
press* hardtio zbliżony' jest do HdJera a korę® 
pondent tego dziennika stałe towarzyszył H i­
tlerowi podczas jego podróży praalwybo ‘ca j. 
Nie ulega wątpliwości — pisze dziennik gdaf 
ski — że wiadomość la jest właśnie wymysteni 
owego koresr ondenta.

Egzehuly wa AgencjiZydo wsKiiei domaga się 
dalszych certyfikatów dla chaluców

Jerozolim a 2. 5 . Ż A T . E gzeku tyw a A gencji 
żyd ow skiej nie uw aża za zadow alającą liczbę 
2.000 certyfikatów  robotniczych, wyd**nych 
przez rząd paBestyński na półrocze kw iecień - 
październik 1932. Agencja dom agała się 3750

certyfikatów , m otyw ując żądanie obecną sytu  
acją  na ryn ku  pracy w  Palestynie. A gencja 
zw róciła  się też do rządu z prośbą o podanie 
m otyw ów , którem i rząd się k ieiu w ał /.mniej 
saając znacznie żadaną ilość certyfikatów .

Podwyżka opłat paszportowych 
—  w dniach najbliższych

Warszawa, z. 5. Sin. Sprawa podwyżki o- 
plat za paszporty zagraniczne je st przesądzona i 
w dniach najbliższych wydane zostaną w tej 
sprawie odpowii dnie zarządzenia. Obecnie cćb y  
w ają  się w ministerstwie skarbu narady, w w y­
niku, których uwta.ona zostanie wysokość tej

podwyżki. Przeprowadzane są szczegółowe kalku 
lacje zeszłorocznych wpływów z opłat za paszpor 
ty, które posłużą jako m aterjał orjentaćyiny 
przy ustalaniu wysokości podwyżki. W pływy z 
tego źródła m ają iść na akcję walki z bezrobu 
dem .

Wysokość obniżki ceny wódki 
i spirytusu

Potanieją także papierosy i aapuklś?
Warszawa. 2. 5. (Sin) Obowiązujący, od dnia 

1 m aja nowy' cennik wyrobów państwowego mo­
nopolu spirytusowego obniża cenę szeregu ro­
dzaju wódek i spirytusu. T ak np. cena wódki 
zw ykłej 40-proc. obniżona została na litrowej, 
półlitrowej i ćw ierć-litrowej butelce od 30— 40 
groszy. Cena wódk. zw ykłej 45-proc. obniżona 
została odpowiednio od 20— 30 groszy, cena spi­
rytusu 90-proc. obniżona została od 60 groszy 
do zł. 1.20 na butelce, jednocześnie z dniem r-go 
bm. obniżona została cena mielone soli bydlęcej 
z 65 na 55 zł. za tonę. Pisma podają, że również 
cena niektórych wyrooów tytoniowych ulegnie 
zniżce; nie je st wykluczoną też obniżka ceny za 
palek. „Iskra " jednak zaprzecza temu.

Warszawa. 2. 5. (Sin) M ieszkańcy Żyrardowa 
postanowili utworzyć komitet obrony Błachow- 
skiego, który ma zająć się losem zabójcy i j 6!!0 
rodziny.
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(Tli.) C hciałoby się unikać określeń zbyt 
w yraźn ych , jednoznacznych, zdecydow an ych, 

chociaż ostatnie zdarzenia na froncie palestyń 
•dum proszą się form alnie o tego rodzaju gło­
śne, dźw ięczne, jak b y  w czystym  m etalu w y ­
dzwonione słowo. N asuw ają się niew ątpliwie 
takie w yiaźne, zdecydow ane określenia, aż do 
słowa: ,,zm iana kursu". A le trzeba b yć całkiem  
ostrożnym  odnośnie do P alestyn y wobec gorz­
kich rozczarow ań, ja k ie  się stam tąd na nas w 
ostatnich kilku  latach posypały. Ż  drugiej je­
dnak strony byłoby grzechem  nielylko wobec 
twórczego optym izm u, tak bardzo we fazie bu­
dow ania koniecznego, ale wprost wobec z w y ­
kłej praw dy historycznej, gdybyśm y nie noto­
w ali skrzętnie i z  dużą dozą satysfakcji tych 
w szystkich  przyjem n ych faktów  i nastrojów, 
jakie stam tąd do nas dochodzą. I tu w łaśnie 
trzeba, przy całej ostrożności i skrom ności w  
w yrażeniu  się, stwierdzić że £ą pewne, powiedz 
m y: m ałe, ale w yraźn e znaki w Palestynie, 
które każą się spodziewać, że najgorsze juz m i 
nęło, a w  tej chw ili zbliżam y się całkiem  pcw 
n ym  krokiem  do stanowczej popraw y naszego 
stosunku do rządu angielskiego, względnie je­
go do nas.

N otujem y fakty:
Nowy W ysoki Kom isarz odrazu starał się 

zw rócić ku nam niejako ,,wesołe" obliczę, pod­
czas kiedy od jego poprzednika byliśm y p rzy­
zw yczajeni patrzeć na w iecznie zachm urzoną 
tw arz. O czyw ista —  to sio odnosi do ostatnich 
lat. Jakoś z  S ir Chaucellorem  nigdy nie za­
grzała żadna przyjaźń. Miał on tw arz zw róco­
ną zawtsze ku M uftiemu i jego grupie. Im po­
k azyw ał ow ą przyjem ną minę, jaką się robi 
d la  fotografji, m ającej słu żyć jako —  pam iąt­
ka. Lord Plum er b ył po żołniersku szczery i 
prostolinijny. On wprÓSJ ośw iadczył, że jego 
politykę w yzn aczają  w Londynie, a on tylko  
w ykon u je  rozkazy. Snać —  te rozkazy nie b y ­
ły  najgorsze, bośm y od niego m ogli w idzieć 
ty lk o  życzliw ość. Sir Ghancellor natom iasi u- 
sUował robić sw oją politykę w Palestynie, nie 
czekał na rozkazy z Londynu, lub nawet tym  
rozkazom  m e okazyw ał pełnego posłuszeństwa 
i działał do pewnego stopnia nie w zgodzie z in 
tencjaiui londyńskiem i. Rz*=ez jasna, że niżsi 
od niego w  randze członkow ie rządu palestyń­
skiego w yczu w ali jego nastroje i życzenia i 
stali się —  jeszcze gorszym i, Stąd cały szeieg 
naszych niepowodzeń, za rządów p. Chancello- 
ra  doznanych, z któręm i nietylko m y ale tak­
że m inisterstwa w  Londynie jakoś uporać się 
nie m ogły. T y le  tylko zrobiliśm y, żeśm y sie 
nie liczyli z jego nastrojam i, a tysiące ludzi 
teraz św iadczy, że w brew  intencjom  CLancet- 
lora dzieło odbudowy żyd ow skiej P alestyny 
duże postępy poczyniło za czasów  >ego komi- 
sar jatu.

Stąd budzi się nadzieja, że przy  w yraźnej 
życzliw ości tego dla nas tak ważnego czyn n i­
ka, postępy będą znacznie większe i będzie ich 
coraz w ięcej więcej, ży cz liw o ść  zaś Sir W au- 
chope‘a b y ła  bardzo w yraźnie okazyw ana pod­
czas M nkkabjady, W y sta w y  Lew nntyńsldej 5 
różnych uroczystych chw il, jakie te im prezy 
nastręczyły.

A  jako  pierwszy czyn z tego nastroju ż y ­
czliw ego w yp ływ ający  m ożna zanotować w ię­
kszą liczbę certyfikatów , jakich  ostatnio W y ­
soki K om isarz udzielił Agencji Żydow skiej. 
Odrazu zaznaczam y —  ta „w iększa" liczba 
jest jeszcze daleka od naszych w ym agań i 
od faktyczn ej potrzehw Nie iest ona też —  
w ielką, jest tylko —  w nkszn. Na wszelki w y ­
padek —  w  pizyd/.iaic liczby 2.000 certyfika­
tów robotniczych nie w yraża się lekcew aże­
nie lub zam ierzone ośmieszenie, jak przy licz­
bie 300... M am v teraz tyle. że nnj— najkoniecz­
niejszej potrzebie zdołam y zadość uczynić.

Giest, który  można fnkże tłom aczyć :ako w y- 
-az ż y c z liw i Sc. dla dzieła palestyńskiego, stano

•  •  •

w i riem al-że entuzjastyczne przemówienie, ja­
kie Sir WauchoiPipe w y g ło s i  do zastępców  ka­
tegorii drobnych kapitalistów  z  pośród kandy­
datów  na osiedlenie. P ojęcie to było. jak na 
wschodnio-europejskie stosunki, za  w yso k o  za­
kreślone. Do kapitalistów, jadących do P alesty  
ny nie pod ochrona i kierow nictw em  O rganiza 
cji Sjonistycznej, w zględnie Agencji Ż yd o w ­
skiej tyjko na własna odpowiedzialność i w ła ­
sno ryzyk o, zaliczono ludzi, m ających majątek 
conajmniej w  kw ocie tysiąca funtów- P rz y  daw 
nym, normalnym ktirsie funta stanow iła ta su­
ma istotnie już duży majptek, który w  naszych 
stronach sw ego posiadacza umieszcza w śród 
bogaczy. N aw et po zniżce kursu funta jeszcze 
ca ła  tysiącaka stanow iła duży maiateik- Dlate­
go też ta kategoria n g d y  nie Dyla zb yt liczna, 
o ile majątek sw ój istotnie podała —  uczciwie. 
B yw ało , że  A nglicy w e  wielu w ypadkach się 
nie połapali, w  innych ;edmak zorientow ali się 
dokładnie i zaw ołali po swojem a: stop! No­
w ość poiega na tem, że  ów  majątek został 
przepołow iony. Już za m arnych 500 funtów 
dzisiejszego w aloru człow iek może się wkupić 
do zacnej i szlachetnej gildy bogaczów . C o 
za w yg od a! Tym czasem  ta zniżka b yła  nie­
słychanie zaklauziulowana i zaw arow an a w a ­
runkami natury biurokratycznej., że nie o tw ie­
rała  zb y t szerokich horyzontów  m ożliw ości. 
Od-czy anie się Sir W atichope‘a, że ta katego­
ria osiedleńców  będzie w, P alestynie niezmier­
nie milo widziana, że może liczyć na wszelkie 
ułatwienia itd„ św iad czy  o  tem, ż e  obcenj' 
W yso k i Kom isarz pragnie istotnie zaludnić P a ­
lestynę elementem ekonomicznie zdrow ym  i 
pożytecznym . W iadomo —  m y pragniem y u- 
tw o rzyć w  P alestynie ludność żyjącą  z w ła ­
snej pracy, z  p racy  rąk swoich. Taki malutki 
■kar balista odrazu idzie na ten zasadniczy w a ­
runek, na który formalnie jest nastaw iony, a 
przez to staje się dla nas razern z  robotnikiem

Przy licznych (tolegliwoictacn kobiecych natur i*~m
w o d a  g o r z k a  . .F r a n c is z k a - J ć z e fa “  s p r a w ia  z n a k m itą  u lg ę

czynnikiem  rzetelnej i ciężkiej pracy, o miljony 
mil oddalony od w szelkiego bogacenia się na 
zasadzie sam ych m ózgow ych — operacyj. Oto, 
dlaczego także ze stanowiska naszej zasadni­
czej ideologji sym patia W ysokiego K om isarza 
dla tego elementu osiedleńców ma dla nas ta k i1 
diuiży walor. i||

T y le  się dzieje przyjem nego na froncie pale* 
sty ńskim. .

T eraz nam jeszcize prof. B roaetzki Kommiftia 
je, że także w  Urzędzie Kolonialnym z n a ła ś  
ostatnio w iększe w yrozum ienie , cLeyMsZej 
przychylność i —  w ażn e przyrzeczenia. Gdyby 
to w szy stko tak się razem  zbiegło w  jedoO 
wspólne poczynanie, m ielibyśm y istonie w szel­
kie pow ody czegoś lepszego się spodziew ać na 
najbliższy okres. i

Trzeba jednak dodać, że  to w szystko doznaje 
bardzo przykrego smaku, gdy przypom inam y 
sobie ip. Freneha i jego zadanie. Ten ostatni po­
tomek rodu P assfieldów  siedzi w  P alestyn ie i  
obm yśla nam ograniczenia w  nabywaniu ziemi- 

j T o b y  zn aczyło  nitm al całkow ite obcięcia na- 
j szej wiejskiej kolonizacji. A na to nigdy sjo- 
I nizm się nie zgodzi. M iejskiej kolonizcji m ieliś­

m y już dosyć. Ale nas upaja i p rzyciąga  za ­
pach ziemi —  naszej ziemi, naszych przodków  
ziemi Od tej ziem i żadna siła św iata nas od1- 
sunąć nie m oże i nie odsuuie. Jeżeli p. Faendh 
istotnie taki raport zrobi, jak go przew idujem y, 
to będzie to dla nas jednem z ohydnych ude­
rzeń, jakich dostaliśm y w  ostatnich latach nie­
mało. Ale trw ała przeszkodą do naszej rolniczej 
ekspansji w  Palestynie, on me pozostanie. Ja­
koś mimo w szy stk o  liczym y na św iat c a ły , 
który  nam przyrzekł w  Palestynie siedzibę na­
rodową. A siedziba narodowa zn aczy: pełny
udział w  ziemi, w  jej posiadaniu i uprawianiu.

O czyw ista  —  p. Frerach rzluea sw ój cień nie­
jako naprzód, ale on jeszcze nie jest aktualny- 
O baw iam y sie go, ale nie w  tej mierze, ażeb yś 
m y sobie psuli radość tworzenia i budowania.

Nastrój jest pełny, ż y w y , radosny. Naród ż y  
dow ski odczuw a mocna falę. która z  tej rado­
snej tw órczości idzie, i przyjdzie do nas ze 
w.szystlkicmi sw ojem i masami.

Gabinet wojsknwy w Niemczech
ma utorować Hitlerowi drogą do władzy?!

W Baw arii gotuje sic; plan obalenia Brueninga £ Groenera
Berlin 2 . 5. P A T . Prasa baw arska przynosi 

sensacyjne pogłoski o usiłow aniach pew nych 
kół politycznych z gen. Schleicherem  i gen. 
H auim crsw m cin na czele ubulenia rządu Brue- 
ninga i utworzenie na jego miejsce gabinetu 
w ojskow ych. Do tej grupy należeć ma szereg 
osobistości z najbliższego otoczenia prezyden­
ta Hindenhiirgn. in. in. sekretarz stanu Meis­
sner. Dążenia tych kol zm ierzać m ają n iely l­
ko do usunięcia m onstra Groenera, którego 
polityka w  stosunku do hitlerow skich oddzia­
łów szturm ow ych w yw ołała  tam wielkie nie­
zadowolenie, lecz rów nież do radykaflnej re­
konstrukcji gabinetu Rzeszy, odpow iadającej 
w ynikom  ostatnich w yborów  w  Prusach. Kan­
dydatem  na kanclerza Rzeszy ma b yć gen. 
Schleicher, znany ze ,‘ woich sym patyj dla Hi- 
tOera. Schleicher m iałby uioiow ać drogę naro­
dow ym  socjalistom  do objęcia k ilku  tek w (ga 
binecie now ym ) Rzeszy. P lan y te m ają  być 
tem atem  ożyw ion ych  rozm ów na W ilhelrn- 
strasse. O ficja lny biuletyn baw arskiej partji 

ludowej potwierdza pogłoski te, pow ołując 
się na inform acje otrzym ane z w iarygodnego
źródła berlińskiego. W  berlińskich kołach po- i stycznej.

litycznych w iadom ość tę określają  jako  kom 
binarję.

Hitler pod zarzutem 
krzywoprzysięstwa I

Berflin 2 5. (ScL) ,,V\Actt am  M ontag" donosi
dziś, iż wcBożylo przeciw H itlerow i skargę o 
fałszyw e zeznanie pod przysięgą, złożone na 
rozprawie w dniu 7 kw ietnia, w  którem  H itler 
w ystępując przeciw socjalistycznem u dzienni 

kow i „Frankische Tagcspost" za przedruk ra ­
chunku hotelowego, w ystaw ionego H itlerowi 
przez hotel Kaiserliof w ypierał się w yd an ia  
w ciągu 10 dni 4.043 m arek  ,,W elt am  Mon 
tag„ twierdzi że zeznanie H itlera było fa lszy  
we i dlatego nie m oże pozostać bezkarne.

Treviranus wstępuje 
do Hitlerowców?

Berlin 2 . 5. (SchJ Kola poinform ow ane sa  
przeczą ją  pogłosce, podanej przez k ilka ozien 
ników berlińskich, jakoby m inister Treyiranu* 
zam ierzał w^tąwić do partji narodowo socjali

P a iy ż  2. 5. (B) W  m iejscowości Haze kolo 
Privas w  południowo w schodniej F ran cji obsu 
nęlo się zbocze góry i zasypało stojący u podno 
ża budynek dworski. Pod gruzam i zawalonego 
budynku poniosła śmierć w łaścicielka dworu, 
je j córka i siostrze u ica.

Hamburg 2. 5 . (R) Na Morzu Póbiocnem na 
jechał parowiec niemiecki ,.W !edau" na belgij 
ki kuter rybacki, który został strzaskany i 

momentalnie zatonął. Załogę kutra, składającą 
się z 4 osób, parowiec zabrał na pokład i wie 
*ie ją do Hamburga,
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Lwów. 2. 5. (T) Dziś otworzył przewodniczący 
rozprawę z blisko godzinnem opóźnieniem, stołada- 
tJftc następujące oświadczenie: Ponieważ w dniu
; wczorajszym zgłosili się do mnie panowie znawcy 
Icbemicy z prośbą, abym im dodatkowo udizelil 
(Biosu z© względu na wydane orzeczenie które Ich 
(zdaniem ni© zostało ściśl© przedstawione w prasie, 

mogłoby wywołać niepotrzebne komenta­
rze, co się zresztą faktycznie stało, a nawet prze- 
,*ądz©aj© pewne w sprawie, co ni© powinno mieć 
(miejsca, wezwałem dziś panów znawcó^. aby nam 
iPWłedzieH, o co właściwie im idzie.

WĄTPLIWOŚCI ZNAWCÓW CHEMIKÓW
• Zabiera głos prof. Westialewlcz, który w dłuż­
szym wywodzi© jeszcz© raz przedstawia wyniki swo 
(ich badań i oświadcza że badania prowadził m©to- 
'dą Lardesa, którti wyniki były prz©z szereg łat 
'miarodajne dla orzeczeń sądowych w tego rodzaju 
sprawach. Metoaa ta została zastąpiona inną, która 
kwestionuje ją w pewnych szczególnych wypadkach. 
'Wyniki, jaki© uzyskaliśmy na podstawi© metody 
ŁaTdesa. doprowadziły nas do wniosku, i e  znajduje 
się na futrze Gorgonowei krew grupy A (ti, krew 
Lusi. —  Red.). Lecz później dowiedziałem się o me 
lodach, które wyniki tej metody kwestionują.

Z kolei zabiera głos drugi znawca dr. Opłcńskł: 
Moje orzeczenie było przez prasę nieściśle podane, 
a wśród panów przysięgłych były pewn© niejasno­
ści 5 nieporozumienia. Oświadczyłem w sobotę, że 
co do futra stwierdziliśmy krew grupy A, ale wo­
bec wynaturzenia materiału wobec czyszczenia i 
wymywania oraz skutkiem tego, ż© jurt po wydaniu 
mojego orzeczenia i po przeczytaniu, dzieła Hirsch. 
łelda stwierdziłem, że nie należy ograniczyć się 
do jednej próby, lecz należy przeprowadzić druga 
próbę według metody, opracowane] przez Schiffa, 
względni© Hirschfelda oświadczyłem, że w tym 
wypadku należy ton obiekt poddać drugiej próbie* 
Zaznaczam tylko, że nowa metoda we Lwowl© nie 
jest używana.

Przewodniczący: Więc według sumienia panów, 
tegodni© z przysięga, badanie poszło metoda Lar- 
desa i ono wykazało, że na futrze znajduje sdę 
krew grupy A t 

Prot. W©stfalewicz Ale żądałem, ażeby to iutro 
poddać Jeszcze jednej analizie.

Prokurator: Czy pan nie przypomina sobie, czy 
tt©plamy są w jednem miejscu, czy w wielu? —  Pia 
my były na większej p&rtji, były rozmywane na 
większej przestrzeni były w. rękawie i na plecach.

Obrońca: Panowie powiedzieli w sobotę, że nie 
mogą z całą pewnością stwierdzić, czy plamy krwi 
na futrze pochodzą z grupy A, czy też O. (krew j 
Gorgonowei. —  Red.). Czy w tym kierunku pano | 
wie opinie zmienili? {

Dr. Opieński: Oświadczyłem, że mojej opinii

tiie zmieniam, a jeżeli próba jeszcze czulsza może 
wykazać co innego, to znaczyłoby, że ta pierwsza 
nie dała wyniku.

Przew.: Chodzi o to. czy ta próba, którą pano­
w ie  przeprowadzili, stanowczo wykazała, że krew 
jest grupy A. — Skoro się nasunęły pewne wątpił 
wości, to uważam, że należy stosować drugą próbę, 
która kontroluje tamtą w przypadkach trudniej­
szych.

ODRZUCONE I DOPUSZCZONE WNIOSKI 
OBRONY

W tern miejscu przewodniczący ogłasza postano 
wienie co do wniosków prokuratora i obrońcy z so 
boty. W szczególności postanawia Trybunał odmó­
wić wnioskowi prokuratora na przesłuchanie 
świadka sędziego śledczego Kulczyckiego odmó­
wić wnioskowi prokuratora na przesłuchanie 
świadka sędziego śledczego Kulczyckiego, odmówić 
wszystkim wnioskom ODrony, z wyjątkiem jednego: 
Trybunał postanowił dopuścić dowód z wywiadu 
prokuratora sądu okręgowego w Katowicach co do 
świadka Halemby, zażądać aktów i zarekwirować 
akta zawnioskowane przez obronę.

Kto wygrał dołarówkę?
Warszawa 2 . 5 . Pa T. D zis o godz lOtej rano 

odbyło się losowanie 4 proc. pożyczki d ola io  
w ej serji III. W ygran a 12.000 dolarów  padła 
na num er 422-354. D w ie w ygrane po 3.000 do 
larów  padły na num ery: 1,185.149 i 419-551. 
7 w ygran ych  po 1000 dolarów  padło na nastę 
pujące num ery: 1,087.415, 800.252, 1-172.164,
885.415; 939.014; 36.9S2 i 810-932.

«  w *

Warszawa. 2. 5. (Sin) W  dzisiejszem  ciągnie 
niu 3-proc. pożyczki budowlanej padły wygrane 
na następujące numery: 250.000 zł. w ygrał nr. 
357.407. —  50.000 zł. nr. 947.245. —  10.000 zł. 
nry: 754-513. 963-847. 356.765, 391-203 . 88.554. 
523.458, 149.625, 702.108, 428.680, 685.182.

JAKA BgDZIE POGODA?
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 2- 5. Sin. Frąwdopodobzny prze­
bieg pogoay na wtorek, 3 bm.: W yżyna mało­
polska, Śląsk, Podhale, T atry i Małopolska wscho 
dnia: P o  przejściu nocą burz zwłaszcza na Slą 
sku i w yżynie M ałopolskiej, w ciągu dnia przewa 
żnie pochmurno i deszcze. Znaczne ochłodzenie. 
N ajpierw  słabe w iatry wscłiodnie i południo­
wo-wschodnie, potem umiarkowane zachodnie.

PONOWNA EKSPERTYZA ŚLADÓW KRWI
Wreszcie Trybunał postanowił przesłać Państwo 

w emu Instytutowi Higieny w Warszawie, którego 
dyrektorem jest Prof. Ludwik Hirsohfeld, następują 
c© rzeczy: futro, święcę, chusteczkę 2 klamki, 
szkło z szyby okna ogrodnika, łupek rmiru z węran 
dy, prowadzące) do sypialni oskarżonej, drzazgi z 
drzwi piwnicy 1 kuchni, a to celem przeprowadze­
nia badania krwi pod względem biologicznym i i- 
dentyfikacji na grupy i wydani© opinii. Celem prz© 
prowadzenia tych dowodów przerywa się rozprawę 
do dnia 14 maja.

Przerwanie roziprawy może nastąpić wedle pro­
cedury kamei natwyżej na 2 tygodnie. Rozprawa 
po przerwie odbywa się przed fytnsamym Trybuna, 
łem przysięgłych. Decyzja sąuu wywołała olbr-y 
mie wrażenie, a sama oskarżona po wyprowadze­
niu jęj z sali Tozpraw miała powiedzieć: „Boże,
jak ja wytrzymam jeszcze przez te 12 dni“.

Przed gmachem sądowym, przy ud. Batorego 0- 
czektwały olbrzymie ttomy, aby raz jeszcze zoba 
czyć oskarżoną przy opuszczaniu sali sądowe). 
Policja musiała siłą usuwać tłumy.

Rewja samolotów w Warszawie
Warszawa. 2. 5. (Sin) Jutro z okazji święta 

narodowego odbędzie się w W arszawie rewja 
w ojsk Niespodziankę będzie urządzenie rew ji 
samolotów, a mianowicie na placu Saskim przeie 
cieć ma 120 samolotów, które będą będą mane­
wrować nad miastem w  szyku bojowym .

Teroryści z Kercelaka przy pracy
Warszawa. 2. 5. (Sin) D ziś w nocy do iokalu 

stowarzyszenia mechaników lotniczych wtargnę 
la bojów ka pod wodzą Tasiem ki, żądając od pre 
zesa związku Szarka wydania .pieniędzy. W  od­
powiedzi Szarek wyciągnął rewolwer i poranił 
kilku napastników, reszta zbiegła.

— -ofo- -

brak bekonów w Anglii
Londyn 2  5 . P A T  ,.D aily  Herald" donosi, i© 

gospodynie angielskie sloją w  obliczu głodu be 
bonowego, ceny na bekony w zrosły W Londy­
nie o 8 szylingów  na celnarze,

• • W

0 «lo 2. 5 . P A T . Z  Kopenhagi donoszą, że do 
kom isji rolniczej parlam entu wpłyną.* sensa­
cy jn y  projekt ulżenia rolnictwu krajow em u 
przez zam rożenie d ługów  na 20 lat tj. w  ciągu 
20 lat umorzone zostałyby w szelkie procenty. 
Chodzi o sum ę 1 i pól m il jare® koron.

FRANCISZEK WERFEL Cł pyrighl by ,TteDaissune3l‘ Stanislawów-Wiedeh.

Rodzeństw o Pascarella
(109) (i/ge Geschwisler won Keauel)

Autoryzowany przekład Leona T*mplera.
Słyszała zgrzyt klucza, slyszal-i jak ojciec 

wchodzi, jak wydaję służącemu rozkazy dotyczą­
cego dalszego toku dnia, słyszała ja!; zatrzasnął 
za sobą drzwi stołowego pokoju Nie wiedział 
jtszrze o nicżt-iu. 1’oł-iu cisza zaległa pokój. Po­
chyliwszy giowę czekała Gracja przę-z kilka chwil 
i.a objaw przerażenia, na „rzyk dziki tkhatnjary 
z sali da pranzo. Nic. Więc ortrożnio wiała zupę 
l.ie gotowaną i wyziębłą do wazy, postawiła na 
tŁcy jak zwykle i zaniosła do stołowego, bo Giu­
seppe zajęły był zapewne na górze, w pokojach 
ojca.

Don Dominik siedział przy siole, obok leżały 
depesze donoszące o śmiorci Laura. Na pierwszy 
rzut oka mogłaby Gracja przypuszczać, że ojciec 
w zamyśleniu, zachowując przytomność umysłu 
czeka obiadu Dopiero kiedy się zbliżyła dostrze­
gła, że piersi jego zadyszane- ochryple sapią i że 
przyśpieszony oddech faluje Mimoto nalała zupy 
do talerza ojca, w milczeniu jakby dzień powsze­
dni silniejszy był niż śmierć Utkwił w niej blade, 
rybie niemal oczy i po-znał ja Rzężąc wykonał ku 
niej ramionami ruch chwytny Cofnęła się On zaś 
wpił się kurczowo obij-ma rękami w obrus żeby 
się dźwignąć. Talerze i szklanki potrzaskały się

w Kawałki na podłodze K r z. sio ojca obaliło się. 
A teraz rzecz okropna Dor, Dominikowi wydarł 
się z piersi przeciągły, nieludzki rył;., ryk zwierzę­
cia jakiego niema Wyjącego okrutnie ryku tego 
dobył oto z lej sam ej potężnej klatki piersiowej z 
której kiedyś rozlegał się cudowny śpiew zaw­
rze przejmujący dreszcz..-."!.

Gracja usunęła się aż pod okno i przyglądała się 
ojcu. Sama dziwiła się oziębłości duszy w tej 
chwili Czyż nie mogłaby uwolnić ojca od demo­
na? Przypaść doń porwać go w objęcia, przyci­
snąć go do siebie, własnomi łzami w nim płacz 
wyzwolić! Nie zaświeciły «-j w oczach łzy, nie 
mogła ojca chwycić w objęcia: nie wyrzekła sło­
wa anj nawet dźwięku nie wydobyła żeby go zba- 
hić Z uwagą zdrętwiałą przypatrywała się tema 
czlowiokowi. jakby spętanemu szałem obcemu, nie 
jak ojcu kochanemu Natomiast przez myśl jej 
przewijały się szaleństwa: czy to teraz dosięga
nas kara za redutę w hotelu Berlollni? Lapro nie 
żyje Teraz kolej na mnie. Czy ojciec snów ryknie 
kiedy doliczę do trzech? Raz i dwa i trzy!

Nie; pierwszy wybuch minął już, jak się zdaje. 
To co teraz nastąpiło było przynajmniej rzeczą 
ludzką. Don Dominik pięściami walił jakby mło­

tami w  skronie i w ołał wciąż:
—  Dzieci moje! Chcę znowu mieć <Mtd przy zo- 

bie, chcę dzieci mieć przy sobie!
Nie brzmiało to jednak jak skarga, ad© jak u- 

party pański rozkaz który zwolna rósł nilów w* 
krzyk rozjuszony. Biegał przytem wściekły zrazu 
wkoło stołu, potem wpadł do saiotta, gdzie rzucił 
się ku basom Laura, jakłty się ponścić chciał na 
tjm  przedstawicielu Zmarłego Z salottr. pafeoe- 
g rą ł do przedpokoju:

— Dzieci moje! Chcę mieć dzieci przy sobie
Siła jego głosu nie znała granic W  antycznym

szale szarpać począł ubranie, kamizelkę rozerwał 
przez pół, ż© gaziki rozleciały się na wszystkie 
strony Dobrał się do drzwi mieszkania: „Dzieci 
moje!“ Wybiec chciał do sieni domu, na ulicę, po­
biec do miasta i krzyczeć, krzyczeć, żeby słyszeli 
wszyscy: Chcę mieć dzieci przy sobie! Drzwi 
pilnował jednak Giuseppe i borykał się z Don Do­
minikiem. Czyż najświętszy zakaz pana nie zabra­
niał głośno i w sposób nieopanowany zachowy­
wać się wobec ludzi? Czy w czasie gry okna nie 
musiały być pozamykane nawet w najbardziej 
parnie dni1' Giuseppe nie mógł ścierpieć, żeby pan 
jego sam siebie lekceważyć miał i totusa mcm wy- 
stawić się na pośmiewisko Tak wiec stróż porawa 
z panem prawa wałczył w imię tego prawa. Lecz 
siły starowiny były za wątle, wywrócił sic i legł 
u nóg ojca. Upadek Giuseppa oaucił Don Domini­
ka Upamiętał się, zaczekał aż uspokoi się oddech, 
zapiął marynarkę i nie troczcząc się o Grację.po­
śpieszył na górę, do swego pokoju. Giuseppe dźwi­
gnął się z trudem i poszedł za nifll.

Prawie godzinę czekała w slotowym
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Ja k  się fałszuje prawdę
„Misterna“ robota głównego organu endecji

.Gazeta W arszawska** w  numerze z  1 bm. 
przedrukow ała spraw ozdanie z procesu krako 
w skiego przeciw  dwom  młodzieńcom żyd o ­
wskim  oskarżonym  o rozbicie szyb w  kościele 
O O  Bernardynów . Spraw ozdanie to w  równo- 
brzm iącym  tekście ukazało się w Krakowie, w  
„II. Kurierze C o d z " , w  .Gczasie** i .-Głosie Nuro 
du"- ..Gazeta W arszaw ska" przedrukowała je 
dosłownie, ale jako sp e c ja lis ta  od żyd ożerstw a 
w y czu ła  natychmiast słaby punkt rozpraw y sa 
dowej.

O to —  na co zresztą zw róciliśm y onegdaj 
uw agę —  O- W ojtas. Bernardyn, zezn aw ał ja­
ko świadek, i i  .w iarygodne osoby opow iada­
ły  rnu. że  z  tłumu żydow skiego pod hotelem 
R oyal p ad ały  groźne okrzyki pod adresem 
OO- Bernardynów , jakoteż groźby, że  należało 
b y  ten „kurnik** w ysad zić  w  powietrze**. C zyli 
—  że  0 . W ojtas tych  gróźb nie słyszał, a tylko 
jakieś „w iarygodne osoby" o tem mu opow ia-
ły-

O tóż specjalistka w  żydożerstw ie, . Gazeta 
W arszawska* poprostu w ykreśliła  ze  spraw ozda 
nia krakow skiego, p rzez siebie dosłownie zre- |

sztą przedrukowanego, ipow yższy passus ze 
streszczonych zeznań O. W ojtasa, a zeznanie to 
■podała w nastppującem brzmieniu:

O. Wojtas. Bernardyn, zeznał, że z tłumu 
żydów padały groźne okrzyki pod adresem
0 0 . Bernardynów i groźbę, że należy ten 
.kurnik" wysadzić w powietrze.

A teraz —  pójdzie miedzy w szystkie g a z d y  
antysem ickie w Polsce relacja, że słuchany 
■przed sądem zakonnik s ł y s z a ł  padające z tłu 
mu żyd ow skiego  okrzyki, że  trzeba klasztor, 
czy też kościół „w ysad zić w  pow ietrze".

Piętnujemy świadome to i bezczelne fałszer­
stwo „Gazety Warszawskiej* w  sposób jaknaj- 
bardziej stanowczy i stawiamy je pod pręgierz 
całej światłej oplnji publicznej w Polsce!

• * »

Jak się dowiadujem y, adw okaci dr. Feldblum 
i dr. W oźniakow ski zapowiedzieli apelację prze 
ciw w yro k o w i skazującem u małoletnich Johan­
nesa i W indisclia na dw a miesiące więzienia 
za rzekome wybicie szyb  w  kościele 0 0 - B er­
nardynów .

Znaczna poprawa sytuacji politycznej
sjonizmu

Pomyślny przebieg dyskusji parlam entarnej

Londyn. (ŻAT) Na zgromadzeniu zw ołanem  
p rzez angielską Federacje Sjonistyczną. prof. Z. 
Brodetzki z ło ż y ł spraw ozdanie z  sw ej ostatniej 
podróży do P alestyny. O m aw iając sytuację po 
lityczną sjonizmu, prof. Brodetzki stw ierdził, że

w  przeciągu ostatnich kilku miesięcy daje 
się zauważyć pewna tendencja do naprawy 
«*osunków wzajemnych między Agencją 
Żydowską a rządem. Należy się spodziewać 
znacznej poprawy sytuacji politycznej w  

najbliższej przyszłości.
Taktyka nasza, oświadczył prof. Brodetzki, ni® 
może sprowadzać się do zwalczania rządu

pokojiu powrotu o jca  Zamiast niego przy czołgał 
się Giuseppe. Nieposkromiony wybuch rozpaczy 
pana i walka, zupełnie zdaje się, złamały staru­
cha. Wybełkotał:

— Jaśnie wieimońaego pana zmorzył sen. Nie 
zbudzę jaśnie wielmożnego pana, jeżeli nie za­
dzwoni.

Gracja wręczyła służącemu klucz do spiżarni:
—  Wszystko przygotowane. Jeśli, nie wrócę na 

czas do domu. będziecie musieli dziś wieczorem 
przyrządzić posiłek dla pana.

W swoim pokoju przebrała się całkowicie Z 
wszystkich rzeczy, jakie miała, wybrała najlepsze, 
hieiionę, pończochy, trzewiki Skoro już tak dale­
ko zaszło, nikt nde powinien jej widzieć w oszpe­
conym stanie. Ale w którą suknię się ubrać? W 
szafie nie -wisiało ich tyle żeby utrudnić wybór. 
Nic dziwnego, że z  szafy wyjęła ową suknię wie­
czorową, którą miała na sobie w teatrze San 
Carlo na przedstawieniu „Giocundy* i w której 
poraź pierwszy ujrzał ją Arthur Campbell Ubie­
ranie się wymagało dziś o wiele więcej czasu niż 
zwykłe. Kiedy zrzuciła koszulę i nago stanęła sa­
ma przed sobą, nadeszła chwila osobliwa. Zdaw- 
na w siostrach Pascarella własna nagość budzi­
ła lęk tkliwy. Nawet wtedy kiedy się myły albo 
kapały przelotnie tylko patrzały na nagie ciało; 
tembardizlej szorstko, niemal jakby za karę, ob­
chodziły się z niem szorując je gąbką i „skrobacz­
ką- Teraz zaś żałośnie przypatrywała się Gracja 
swojemu ciału Poczęła muskać piersi i biodro 
Było to Jakby pieszczotliwe pożegnanie Na dzie­
sięć minut przed trzecią opuściła Gracja dom nie 
oglądając się z* siebie. C. d o.

brytyjskiego, lecz zm ierza do przekonania rzą­
du

o możUwościacn i korzyściach obopólnych.
które płyną z  tej w spółpracy. B y ło b y  źle, gdy 
b yśm y okazali się niezdolnymi B y ło b y  t<> bar­
dzo krótkow zrocznem  z  naszej strony- 

M ów iąc o ostatniej debacie palestyńskiej w  
parlamencie angielskim, prof. Brodetzki ośw iad 
c z y i: B y ła  to nader interesująca debata- debata, 
w  której

nikt nie zabierał głosu przeciwko nam i 
wszyscy przemawiali z naszego punktu wi­

dzenia.
P rzem ów ienia b y ły  jasne i dobitne. Mam na 
m yśli ni-etyiko odw ażne w ystąpienie pułk. 
W edgw ooda, lecz rów nież w y so ce  interesujące 
przem ówienie 'pułk. Buchana. Pi agnę też podkre 
ślić w artość przem ówienia Bam ett Janneria. 
które b y ło  skromne i pow ściągliw e, lecz pomi­
mo :o doskonale zobrazow ało  to, co  Żydzi 
czyn ią  w  Palestynie i z  jakim idealizmem pracu 
ją w  tym kraju- 

Na zgrom adzeniu tern w ystąp ił rów nież p. B- 
Locker. który  podkreślił szczególnie koniecz­
ność praktycznej i konkretnej pracy w  Palesty 
nie.

Agrnefa Żydowsku w Sf. Zjednoczonych 
rozpoczyna praca

N ow y Jork- (ŻAT) Jak się  Ż A T  dowiaduje, 
am erykańscy człon kow ie i ich zastęp cy w  Agen 
cji Żydow skiej utw orzyli odrębną organizację 
na terenie Stanów Zjednoczonych. Honorowym
przew odniczącym  • sekcji am erykańskiej Agencji 
Żydow skiej obrany został p. Feliks Warburg o- 
raz sędzia Juljan Mac. P rzew odniczącym i o- 
brano dr. C yrusa Adlera i dr Stephena W ise‘a 
zaś w ice-przew odniczącym i obrano sędziego 
Sterna i Roberta Sholda. W yłoniono komitet ad 
m inistracyjny na czele którego stanął p. Mor- 
r s  Rottenberg.

LINOLEUM, CERATY. DYWANY 
Przemyśl LlaoUum, Kraków, Rynek 10.

Putiziękcwanie.
Za urząd/^ęnę na,m Sederu oraz za dostarczeni# 

nam sm acznego, rytualnego w.iktu przez cały czas 
św iąt z resttiracji p. P ianoera ud. Józefa  6, składają 
na tc.1 drodzę  Zarządowi Gnilny Żydowskiej ora® 
WPaimi Prezydentowi Dr. Raiałowi Landauowi ser­
deczne podziękow anie

Żołnierze żydowscy 
5 Szpitala Okręgowego.

WIELKA WYSPRZEDA2
p o s z c z a g & ln  ch  a r ty k u łó w  tr!«li*n lariych  a p a c la ln l*  
k o m b in a c y j * k oa z u l n o c n y c h  — iO -3 O 0| o O N t n i

,,E Q A “ , fa b ry k a  b ie liz n y , K rok ów , ul. S t a w e k !  4 , I. p .

Do Lokalnych Komisyj 
Szeklo wych!

Pierw szy etap akcji szyldowej m am y już 
za sobą. T ydzień  szc-ldowy ukończony. W szyst 
k*e Lokalne Kom isje Seklow e w in n e do dni' 
tizech przesłać sprawozdanie z przebiegu a k c ji 
tygodnia szeklowego do Centralnej K o m isji 
Szeklow ej, na adres K raków , Zielona 10,

O negdaj otrzym aliśm y cyrk ul a rz od egze­
k u ty w y  sjonistycznej w  Londynie, w  którern 
egzeku tyw a w zyw a w szystkie krajow e komin 
sje szeldowe dó pośw ięcenia okresu  m iędzy 
świętam i Pesach a Zicloiiem i Św iętam i wzmo-* 
żonej akcji szeklow ej. Wszystikie m iejscow o­
ści w inne w  tym  cza^ e w ytężyć w szystkie sto 
ją c e  do d yspozycji •możliwości, b y  a k c ja  sze- 
klow a dała należyte rezultaty. N ależy sporzą­
dzić spisy szekiow ców  w edług zeistarwlenia z  
lat ubiegłych i w szystkich  tych  szeklow ców  
n ależy  obejść i nikogo nie pominąć. Nadto po­
w inno się stw orzyć pewną grupę, któraby za ­
jęła się w erbow aniem  now ych  szeklow ców , no 
w ych  członków  O rganizacji Sjonistycznej.

O kres akcji szeklowej jost najlepszą sposo­
bnością do rozszerzenia i wzm ocnienia szere­
gów  naszych zw olenników . Z odpowiednią errer 
gją i w iarą prowadzona propaganda od jedne 
go znajom ego do drogiego musi dać rezultaty, 
które objaw iają się n a jw yraźn ie j we w zm ożo­
nej ilości sprzedanych szekli.

Nie traćm y w ięc ani jednego dnia! M łodzież 
i  starzy, stowarzyszenia, zw iązki j pojedynczy 
sjoniści, kobiety i m ężczyźni —  wszyscy do 
akcji seeklowej! —  T o  nasz obow iązek! I speł­
niajm y go chętnie!

Centralna Komisja SzekBowa

W sprawie kolonizacji stann 
średniego

W związku z wzniugająceni się obecnie zainte­
resowaniem dla inwesłycyj w Palestynie a spe­
cjalnie kolonizacji t zw. stann średniego, Egzeku­
tywa Org. Sjońskiej naszej dzielnicy nawiązała 
koniak' z biurami inFormacyJnemi w Palestynie i 
golowa jest udzielić reflekiajuom szczegółowych 
informacyj z każdej dziedziny gospodarczej w Pa­
lestynie. Osoby zainteresowane sprawą koloniza­
cji stanu średniego będą mogły uzyskać informa­
cje szczegółowe za pośrednictwem biura Egzeku­
tywy Organizacji Sjońskiej, Kraków, Stradom 15.

Profanacja cmenfarzn żydowskiego 
na ŁffwtB

Kowno (ŻAT) Podczas drugich świąii W ie l-  
Idejnocy grupa m łodocianych chuliganów  zbu 
rzyla w  m iasteczku Olita 21 nagrobków  na 
tam tejszym  cm entarzu żydow skim . Gdy Żydzi 
tamtejsi, którzy odpraw iali w  owymi czasie 
m odły w bóżnicach, dowiedzieli się o profana­
cji cm entarza, udali się grem jaln ię na cm en­
tarz gdzie pewna chrześcijan ka ośw iadczyła, 
iż w idziała trzech chłopców 13— 14-Ietnich, któ 
rzy n iszczyli nagrobki. P o lic ja  aresztow ała 
chłopców , podejrzanych o dokonanie omawia­
nego przestępstwa. Rodzice tych dzieci pocią­
gnięci będą do odpowiedzialności za nleroeto- 
czenie należytej opWki nad dziećmi.
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P R Z E G L Ą D  G O S P O D A R C ZY
Pawilon polski na Targach

w Tel-Awiwie
Widoki eksportu z Polski na Bliski Wschód

W arszaw a. (Z. A. T .) W obec w ielkiego pow o­
dzenia T arg ów  Lew anlyńskich termin zamknięcia 
w yznaczony początkow o mi dzień 30 kwietnia, 
został o ficja ln ie prze-dłużony d o  dn. 7 maja. Fowo- 
d-zemie to w yra z iło  się olbrzym ią ilością  kupców  i 
przem ysłow ców , przybyłych  lurnnio n iclylko z są­
siednich k ra jów  B lisk iego W schodu, ale i  z całe­
g o  św iata ora z  pow ażną ilością  zaw artych tran­
sakcji.

K orzystnie na tle ogólnem  T arg ów  reprezentu­
je  się P aw ilon  Polski. Iwe-owndctwo Paw ilonu ro ­
zw inęło szeroko zakrojoną akcję na rzecz tow a­
l ó w  polskich, w  Paw ilonie rozdaw ane są bezpłat­
nie ulotki w  czterech językach: polskim, angiel­
skim, hebrajskim i arabskim, zawierające zasadni 
eze w iadom ości o  m ożliw ościach  eksportow ych w y  
tw órczości polskiej. Bitwo inform acyjne, urządzo­
ne w Pawikmiie, udziela przez ca ły  czas trwania 
T a rg ów  w szelkich w yjaśnień  zw iedzającym  i uła­
twia nawiązanie bezpośrednich stosunków między 
kupcami z krajów wschodnich z przem ysłow cam i 
polskimi. }

W idom ą oznaką racjonalności zorganizow ania  ] 
P aw ilonu  P olsk iego na T argach  i najlepszym pro 
hderzem żyw otności je g o  jest poważna ilość 
transakcyj, zawartych już w ciągu pierwszego 
tygodnia otwarcia Targów. Zawarte zostały ozte- 
i y  poważne transakcje eksportow e d o  Palestyny 
z  polskim przem ysłem  dykt i  fornierów , dwie

transakcje z przemysłom w łókienniczym  (okręg  
łódzki) z przemysłem sztucznego jedwabiu, dw ie 
d o  Palestyny i jedna do A rab ji, zakontraktowano 
prrtję  w y robów  Państw. M onopolu Spirytusow e­
g o  do Syrji, czekolady — do  Egiptu i'<l. Pozatem 
k ierow nictw o P aw ilonu  zarejestrow ało kilkaset 
zapotrzebow ań na tow ary  polskie ze strony kup­
có w  palestyńsIśJich. -arabskich, syryjsk ich , eg ip ­
skich i  in.

P olsko Palestyńska Izba H andlowa stale będzie 
pcdaw ała do  w iadom ości zainteresowanych możli 
w-ości eksportow e i handlow e na Bliskim W sch o­
dzie. W  zw iązku z tom Izba komunikuje:

Firm a egipska (K air) interesuje się kompletami 
skrzynkowem i. P rosi o  o ferty  na w szelkie gatun­
ki drzew a heblow anego na skrzynie, d o  pom arań­
czy  i  inne. Oferty w inny być opróbkow ane 
z uwzględnieniem obrotu od 2 do  3 tnij jon ów  kom 
płotów rocznie z ceną o  ile m ożliw ie cif Alezndrla 
P ierw sze próbne zam ów ienie na 400—500 komplet.

Firm y palestyńskie (Tel A w i w, Petach Tikw ah) 
poszukują dostaw ców  drożdży.

F irm y syryjsk ie (Bejrut, A leppo) poszukują za­
stępstw na Sytrję.

Firma egipska (K air) poszukuje zastępstw na 
Egipt.

P o  bliższe in form acje zw racać się należy do 
Polsko Palestyńskiej Izby H andlowej, W arszaw a 
K rólew ska 43.

RYNEK AKCYJ i WALUT
W arszaw a, 2 maja.

Na światowych giełdach akcyjnych
panowała w  tygodniu ubiegłym  n aogó ł silna de­
presja, spowodow ana w  pierw szym  rzędzie rzu­
ceniem na rynek olbrzym ich pariyj akcyj R oyal 
Duteh, bardzo popularnego papieru giełdow ego, 
znajdującego się w  dużych ilościach  w  posiadaniu 
spekulantów zaw odow ych  i szerokich sfer publi­
czności, zw łaszcza francuskiej, holenderskiej i an­
gielskiej. Silnej podaży tych akcyj tow arzyszyły  
nie da jące się dotychczas skontrolow ać w iadom o­
ści o  trudnościach finansow ych tego angielsko- ho­
lenderskiego koncernu naftow ego, na którego czele 
stoi „k ró l nafty",

sir  Henry Deterding.
Rów nocześnie prasa przyniosła sensacyjne w ia ­
dom ości o  olbrzym ich stratach giełdow ych  M orga­
na i Rockefellera, poniesionych w  związku z afe­
rą Kreugera, a nawet o zachwianiu się tych naj­
potężniejszych fila rów  finansjery amerykańskiej. 
P og łosk i o  trudnościach i przesunięciach perso­
nalnych w  R oyal Dulch — Shell, jakoteż o  za­
chw ianiu się wspomnianych banków  am erykań­
skich, zostały w praw dzie oficja lne zdementowane, 
tern niemniej jednak przyczyniły  się

do silnego spadku akcyj R oya l Dutch 
i  d o  znacznego osłabienia ogólnej tendencji na 
giełdach św iatow ych  D alszym  momentem, działa­
jącym  ujemnie na usposobienie giełd by ły  wyniki 
w yb orów  d o  sejmu pruskiego, przynoszące gene­
ralne zw ycięstw o H itlerow i, jednemu ze stałych 
czynników  niepokóju i niepewności w Europie W 
ostatnich latach. Pewne osłabienie na giełdach 
w yw oła ło  rów nież w ejście w życie z dniem 26 
kwietnia nowej, znacznie podw yższonej, angiel­
skiej taryfy celnej. D latego przeszła bez wrażenia 
redukcja stopy procentow ej Banku Rzeszy która 
jedynie odbiła się korzystnie na giełdzie berliń­
skiej. W  dniu 27 kwietnia wzr.owila oficja lne n o ­
tow ania giełda w Budapeszcie, narazie jednak 
tylko w  dziale papierów  procentowych.

G-ielda warszawska
pozostaw ała nadal pod  znakiem zupełnego zasto­
ju. O broty akcjam i ogranicza ły  się tylko do 2— 4 
gatunków W  dziale akcyj bankow ych uległy po­
nownie silnej zniżce akcje Banku Polskiego, a to 
wskutek dużych sprzedaży na zeleeenie banków 
wiedeńskich i  berlińskich. W  grupi© przem ysło­
w e j cieszy ły  się dość dobrym  popytem Lilpopy. 
W dniu 27 kwietnia odb y ło  się walne zebrani© 
akcjooarjai&zy zakładów Lilpop, Ran i Loew«a-

stein, na którem uchwalone m in. z czystego zy ­
sku na rok 1S31 w yp łacić  dywidendę w  w ysokości 
10 proc.

Papiery państwowe i listy zastawne uległy dal­
szej zniżce. N otow ano (pierwsza cyfra  z 23, dru ­
ga z 30 kwietnia br.): akcje: Bank P olski 79.00 — 
73,00, L ilpopy 15,00 — 19.31, O strow iec 21.00; pa­
piery procentow e: 4 proc. P oż D olarow a 49,25 — 
48.40. 7 proc. Poż. Slab. 53,00 — 51,25, 10 proc. Poż. 
K olej. 101,00, 4 i pól proc. L. Z. Ziemskie 35,00 — 
37.50, 8 proc. T. 1\ m W arszaw y 67,25 — 60,00.

Obroty na giełdzie dew iz by ły  umiarkowane. 
Cale zapotrzebow anie pokryw ał prawi© w yłącz­
nie Bank Polski. Zapas dew iz Banku zaliczonych 
d o  pokrycia zm niejszył się w  drugiej dekadzie 
kwietnia o 15,9 m ilj d o  51,4 milj. zł., natomiast 
zapas złota osiągnął w zrost o  699 tys d o  sumy 
574.2 milj. zł Pozycja pieniędzy i należności za­
granicznych. niezaliczonyeh do pokrycia, zm niej­
szyła się nieznacznie o  271,000 do 115,8 milj. zł. 
P ortfel w ekslow y uległ silnej redukcji o  25,6 nrilj. 
do  603,8 milj. zł,, zm niejszyły się rów nież pożycz­
ki znstaw owo o  2,1 milj. d o  112,8 milj. zł.

Obieg biletów  bankowych spad, o 43,1 milj., 
dc 1 m iljarda 57 m iljonów  zł., a inne natychmiast 
płatne zobow iązania zm niejszyły się o  4,9 milj. 
ao 192,9 milj. zt Obie te pozycje  s 'an ow iły  na 
dzień 20 IV. kwotę łączną 1,250,512,024 zł. P ok ry ­
cie tych dw óch  pozycyj w yłącznic zlotem w ynosi­
ło  na 20. IV. 45,92 proc., w obec 44,17 proc. na 10. 
IV., pokrycie kru szcow o w alutow e w yraża ło  się 
cy frą  50,03 proc. (49,36 p r o c ), a pok rycie  złotem 
samogo tylko obiegu biletów bankow ych w ynosiło 
5430 proc., względnie 52,11 proc.

D olary
notow ano w obrotach  oficja lnych  8,88 i pół — 8,89
— 8,89 i pół, w  pryw atnych zaś 8,88 3/4 —  8.89 3/4
— 8,90 i pół — 8,89 i pół. Czeki N ew  Y ork  i kabel 
w róciły  po drobnych wahaniach do poziom u z po­
przedniego tygodnia, tj. 8,904 względnie (kabel) 
8,909. Za ruble złote p łaoaoo 4,86 — 4.85, za czer­
w once 29 —  28 j pół centów  D ew izy europejskie 
w ykazyw ały nieznaczne ty lk o  wahania.

 oSq------
X I. m i ę d z y n a r o d o w e  t a r g i  p o z n a ń ­

s k i e  otwart© zostały w  niedzielę 1 bm. przez min 
przem ysłu i  handlu dra Zarzyckiego, który przy 
lej sposobności w yg łosił przemówienie Przem a­
w iał rów n ież  prez. m. Poznania p. Ratajski

W ARTO ŚĆ GRAM A CZYSTEGO ZŁO TA  ustało 
nn została przez p. ministra skarbu na m. maj br.

im 6 al. 98,44 gr.

Ku potanieniu pieniądza
W  „Gaz. Handl." czytam y:
Z dniem 1 m aja br. obniża ją K om unalre Kasy 

Oszczędności w  W arszaw ie i L w ow ie  stopy p ro ­
centow e płacone od  now ych normalnych w kładów 
d o  7 proc., KKO. w  K atow icach do 65  proc., a  
rrieoijskie KKO w  K rakow ie i Poznaniu nawet 
d o  6 proc Poniew aż kasy w  w yżej w ym ienionych 
miastach reprezentują ok. 50 proc. w szystkich za- 
iządzanych przez KKO. w kładów  przeto decyzja 
pow yższa ma doniosłe znaczenie. Analogiczna zniż 
fcn stopy procentow ej w  stosunku do w kładów  da 
wnych nastąpi w  Kasach pow yżej wym ienionych 
ośrodk ów  z 1 lipca br.

„Obniżeni© stóip procentow ych, płaconych od 
wkładów prz©z czołow e Kasy Oszczędności pocią­
gnie 7.a sobą niewątpliwie zniżkę tych stóp przez 
dalsze K.K.O. W  sprawie tej zdecydowało też prezy 
djutn Związku Związków K-K.O. podjąć kroki. 
Jednakże po-lityka procentów w odniesieniu do 
niniejszych ośrodków musi być jeszcze bardzie) do 
stosowana do warunków lokalnych. Przewiduje się 
też z tego względu różniczkowanie odsetek. I tak 
małopolskie kasy oszczędności zgodzą się prawdo­
podobnie na obniżkę stopy procentowej, płaconej od 
wkładów do 8 proc., na Śląsku ao 7,5 proc. W 

Poznariskiem poszczególne K.K.O. obniżą przypu­
szczalni© stopy w kładow e do 8 proc., a K-K.O. w 
b. Kongresówce płacić będą prawdopodobnie o 
1 proc. poniżej dzisiejszego oprocentowania. Zniż­
ki oprocentowania w tych K.K.O, (poza Czotowemi 
w y ie i wymieuionemi). mają być zastosowane od 
Now ego Roku (1933). Tak więc po pierwszym eta 
pi© zniżki stóp płaconych od wkładów, który na­
stępuje 1 maja br., nastąpi dTugi etap obniżki sto 
py procentowej (z 1 stycznia 1933) i w ów czas zniż 
ka stóp procentowych, płaconych od wkładów obei 
mie wszystkie bez wyjątku K. K. O,

IimiHi

W T O R E K , 3 MAJA.
Kraków  ,(3i2'8). io : Nabożeństwo kość. ze Lwowa. 

n ‘58 : Sygnał, hejnał, 12*10 : Komun, meteor. 12*15 : 
Koncert Filharm. warsz.: ork., chór- „Lutni", pp. Ma- 
szyński, J. Ozimiński (dvr.), St. Argasińska (sopr.), 
M. Janowski (tenor), P. Żygadło (skrz.): Moniuszko,
Wieniawski. 13 : Ewent. zmiana warty gł. w Warsza­
wie. 14 : „Pilne roboty" —  dialog dla roln. 14*20: Ple­
śni: wyk. F. May. 14*3 5 : Słuchów. „Sprawa sądowa, 
jakich wiele na wsi" —  mec. Z. Nadratowski. 15 : Kon­
cert: ork. J. Różewicz i E. May (baryt.): Lewandow­
ski, Karłowicz, Gall. 15*5 5 : Dla dzieci: „Dwie przy­
sięgi" (aud. histor. K. Konarskiego). 16*20: Kośc. ple­
śni majowe. 16*40 : „Konstytucja 3-go Maja —  wyraz 
demolcratyzmu polskiego", —  P. Koźmiński. 16*55 : Gra 
mofou. 17*15 : „Zuchwalstwo roku 182?“  —  St. W asy- 
Iewski. 17*30 : Odczyt. 17*45 : Koncert: 7,. Adamska
(wiol.), J. Ozimińsk i (skrz.), I. Lefeld i U. Urstein 
(fort.): Moniuszko. Maklakiewicz, Statkow9kl, Różycki. 
19 : Rozmaił., komun. 19*05 : Giełda zboż. 19*10 : O d­
czyt prof. Dr. K. Roupperta „Pow iew  wiosny". 19*25 : 
Skrzynka poczt, techn. 19*45 : „Zamach 3-go M aja" —■ 
słuchów. Ostrowskiego i Żarnowieckiego. 20*30: K on­
cert: ork. (dyr. Ozimiński), W . Walewska (sopr.): 
Osmański, Moniuszko, Karłowicz. 21*55 :* Feljet. „Idea 
krajoznawstwa" —  prof. Janowski. 22*10 : Pieśni St. 
Moniuszki —  wyk. At. Michałowski (bas). 22*40 : K o­
mun. sport. pras. 23: Muz. tan.

Katowice (408*7). 10— 19 : p. Kraków. 19*20: W yrą­
bany chodnik" G. Morcinka —  G. Ręgorowieża. 19*40: 
Komun, sport. 1*45—24 : p. Kraków.

Lwów  (380*7). 10— 15 ? p. Kraków. 15 :' Pieśni (chór 
„S.,yrena"). 15*55 : p. Kraków. 16*20: Płyty 1 „SUva“ . 
16*40 : p. Kraków. 16*55 : Pieśni polskie. (H . Puchal­
ska — sopr.). 17*15-—19 : p. Kraków. 19*25 : „M yśl spo­
łeczna w Konstytucji 3-go M aja" —  prof. Brończyk. 
19*40 : Gramofon. 19*45— 24' P- Ki%ków.

Sztuttgard (360*6).* 10, 12, 1 7 : Muz. 20: Opera. 22*45 
— 24: Muz.

Rzym (441*2). 12*45, 17*30. 20*45': Koncerty.
Praga (488*6). 15*30, 19 : Muz. 19*55*1 Odczyt polski. 

2 1 : Muzyka.
Wiedeń (517*2)*. n '30, 12*40, I5*2C 19*40 30*40, 21*50: 

Koncerty.
Budapeszt (550*5)'. 12*05, 17. 18*30: Muz. 20: Kaba­

ret. 22*15, 23 : Muz. 23*15 : Odczyt o Polsce.

TRANSM ISJA ZMTANY W A R T Y  W  UNTTT 
3 M AJA

W e w iórek Swięlo narodowe. w  czasie oil dodz. 
13—13*30 — w orzerw ie podczas koncertu filhap* 
ironicznego — R ozgłośnia krakowska transmito* 
w ać będzie zmianę wuriv g łów nej Komenajr Ow- 
bilonu i płatni m. .WamnWj
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DOROCZNE POSIEDZENIE
RADY KOMUKALNEJ KASY OSZCZEDROŚCI

MIASTA KRAKOWA
W dniu 14. kwietnia b. r. odbyła Rada K asy 

Oszczędności miasta Krakow a w  odnowionej sali 
posiedzeń gmachu K a sy  doroczne posiedzenie bi­
lansowe pod przewodnictwem Pana Dr. Ludwika 
Schneidra, w zastępstwie Pana Prezydenta mia­
sta Władysława Beliny Prażmowskiego, w obec­
ności Przewodniczącego K om isji R ew izyjn ej, W i 
ceprezydenta miasta Witolda Ostrowskiego, oraz 
Członków R ady K asy  Inż. Adelmanna Aleksan­
dra, Dr Czuchajows kiego Bolesława, Epsteina 
Tadeusza, Gizy Michała, Dr Grossa Adolfa, Ho- 
łeksy Karola, K luczki Teodora, Kosobudzkiego 
Piotra, Inż. Króla Piotra, Dr. Krzetuskiego K a­
rola, Dr. Krzyżanowskiego Adama, Dr. Landaaa

Rafała. Dr. Rosenzwciga Józefa. Rymara Stani­
sława, Schechtera Samuela, Szarskiego Adama, 
Dr. 1 illesa Samuela, W ajdy Wincentego, W olne­
go Jana i Ziffcra Henryka.

Przed otwarciem posiedzenia Rady K asy P rze­
wodniczący Dr. Ludwik Schneider udzielił głosu 
Naczelnikowi 'Zarządu Kasy, Dyrektorowi Do- 
rawskiemu Józefowi, którv poświęcił gorące wspo 
ranienie pośmiertne zmarłym w ostatnim czasie 
długoletnim pracownikom K asy S. p. Janowi 
Chęcińskiemu, em. M agazynieram i Zakładu Za­
stawniczego i ś. p. Janowi Szymańskiemu, N a­
czelnikowi biura kontroli wkładek.

Kasa utrzymała się niezachwianie w swoich posadach
Euiiuo niebywałego kryzysu gospodarczego

P o  stwierdzeniu kompletu i otwarciu posiedze­
nia przez Przewodniczącego zabrał głos ponow­
nie Dyrektor Józef Dorawski i przedstawił spra­
wozdanie imieniem Zarządu K asy  za x. 1931. 
Mówca zaznaczył na wstępie, iż przedłożone R a­
dzie K asy  zamknięcie rachunkowe wraz z bilan­
sem Komunalnej K a sy  Oszczędności miasta K ra ­
kowa i Zakładu Zastawniczego jest sprawozda­
niem za 65-ty rok istnienia K asy, która pomimo 
najniekorzystniejszych warunków w roku sprawo 
zdawczym, ostała się i utrzymała niezachwianie 
W swoich posadach. A  przecież takich wstrzą- 
iróeń  gospodarczych, ńa jakie nasze społeczeń­
stwo z bliska i z daleka patrzy ód połowy ubieg­
łego roku, dotąd jeszcze św iat nie widział. Zała- 
mało się gospodarstwo społeczne, stanęła produk­
cja, pomnożyły się szeregi bezrobotnych.

I nic dziwnego, że w czasie, kiedy upadają n aj­
większe światowe banki i załam ują się najcięższe 
waluty, że w takim czasie również i posiadacze 
książeczek oszczędnościowych tracą zaufanie na­

wet do najsolidniejszych instytucyj finansów;.ch 
i porwani paniką zaczynają na gwałt wycofywać 
sw oje wkłady z K as Oszczędności i z banków.

Taki okres wzmożonego wycofywania wkładów 
przeżyło wiele K as Oszczędności na terenie M a­
łopolski, a w czasie od połowy lipca do połowy li­
stopada ubiegłego roku także i K asa Oszczędno- 
ści miasta Krakowa, która jednak w przebiegu 
tej ciężkiej próby okazała taką sprawność i tęży­
znę, że przy niewielkiej tylko pomocy redyskonto­
wej ze strony Banku Polskiego zdołała, czerpiąc 
głównie ze swego pogotowia kasowego, zwrócić 
swoim wkładcom w ciągu wspomnianych czterech 
krytycznych miesięcy prawie że jedną szóstą część 
tego stanu wkładek, który w dniu 1. lipca 1931 w y 
nosił zł. 62,359.962*45.

O czywiście, że tylko pewna część wkładców dala 
się opanować panice, cała ich zaś olbrzym ia więk­
szość pozostała spokojna dzięki nietylko własnej 
rozwadze, ale i zaufaniu, jakiem się cieszy K asa 
Oszczędności miasta Krakowa.

Imponujący rozwój Kasy w okresie poioflacyjuyui
A b y dać poglądowy obraz tego zaufama do K a ­

sy Oszczędności miasta Krakow a, wystarczy 
wskazać na wzrost wkładek w tejże K asie w latach 
x>inflacyjnych, po przejściu z waluty murkowej 
aa walutę zlotową. Rok 1923 zakończyła Kasa 
Oszczędności stanem wkładek, wynoszącym Mp. 
7.300,400.990‘r—, który przeniesiono na rok '.924 
;» przeliczeniu na.zflote w sumie zł. 4.055.78

do cz.ego następnie przybywa: 

jrzyrost wkładek w r. 1924 „ 336.561.99
„  „  „  I92 5 - 4 >397-853-56
„  „  „ 1926 4.672.020.65

„ „  I 927 .. I 3.634-534-48
1928 „ 9 .79o-498.47

„  1929 .. 9 .279-o79 -i9
,. 1930 „ 9,364-228.05

„  „  „  1931 . 1,942.219.37

:ak, iż stan wkładek s końcem 
r. ię s r  wynosi zł. 53,451.051.54

W  przeciwieństwie do lat poprzednich dział 
wkładkowy K asy  nie rozwinął się odpowiednio w 
* T9 3 i. W praw dzie w I. półroczu tego roku przy

było w kładek w sumie zł. 10,851.130.28 jednako­
w oż z powodu wspom nianego już niepoKOju, jaki 
ogarnął pewną część w kładców , z wkładek tych 
w ycofano w II. półroczu 1931 sumę ztotych 
8,908.910.91, tak że przyrost zaznaczył się tylko  

kwotą złotych 1,942.219.37.

Rozległa działalność kredytowa
Wiadomo, że podniesione z K asy  Oszczędno­

ści wkłady leżą po większej części do dziś dnia w 
przechowaniu dom omem, bez jakiejkolw iek ko­
rzyści dla ich posiadaczy, a ze znaczną szkodą dla 
działalności kredytowej K asy. Mimo to działal­
ność ta, aczkolwiek skoncentrowana głównie na
I. pół-oczu roku sprawozdawczego, przedstawia 
się przecież bardzo pokaźnie, albowiem łączna su­
ma wypłaconych kredytów krótko- i długotermi­
nowych wyniosła zł. 15,304.600.— , a zatem tylko 
niespełna o 10 proc. mniej, niż w roku 1930.

Z powyższej sumy udzielono we formie kredy­
tów wekslowych, po największej części zabezpie­
czonych kaucjami hipoteczności: a) na cele bu­
dowlane w Krakowie zł. 6,373.000,— , b) na cele

budowlane poza Krakuwem  zl. 1,474.000.— , c)j 
na cele rolnicze zł. 330.000.— , d) na różne cele1, 
a między niemi na przemysł, handel 1 rękodzieło* 
zł. 2,017 000.— , w końcu zaś dano na pożyczki 
hipoteczne długoterminowe (annuitetowe, ratalne, 
■i to rachunku bieżącym). zabezpieczone na nieru­
chomościach w mieście Krakowie zł. 5,111.000.—

i

Ibymowa cyfr
W kłady na książeczkach oszczędnościowych wy. 

nosiły z końcem roku 1931, jak to ju ż pow yżej 
podano, zl, 53,451.051.54, zaś wkłady na rachun­
kach bieżących zł. 2,204.208.73, czyli że ogólna 
sutna wkładóm wynosi zł. 55,655.260.27. Odpo­
wiednio do tego ukształtowały się i kredyty K asy . 
I tak portfel wekslowy przeważnie na hipotekach 
zabezpieczonych doszedł do sumy złotych 
36,908.213.92, pożyczki hipoteczne łącznie z po­
życzkami na skrypta i w rachunku bieżącym wy­
noszą sumę zł. 15,575.255.79, zaliczki udzielone 
Zakładowi Zastawniczemu zł. 1,481.686.— , 
wszystkie kredyty powyższe wyniosły razem w  
dniu 31. grudnia 1931 złotych 53,965.155.71.

W łasny majątek K asy  zw iększył się w r. 1931 
o zł. 385.833.06 i wynosił z końcem .tegoż roku 
zl. 4,901.004.54, ogólny m ajątek, będący pod za­
rządem K asy, zw iększył się w tym samym czasie
0 sumę zł. 3,687.259.84 i wynosił złotych 
64,806.563.81. Ogólny obrót kasowy wynosił w 
roku sprawozdawczym zł. 424,186.946.85. Zysk 
uzyskany z obrotów K asy  w roku 1931 wynosi 
zł. 421.949.16.

Obntżetate slupy procentowej 
od pożyczek

Pożądana i spodziewana poprawa stosunków 
gospodarczych ma sprowadzić za sobą spadek cen, 
który ze swej strony jest jednak zależny od po­
tanienia kosztów produkcji, a zatem także i stopy 
procentowej. Do obniżki tej ostatniej tak po stro­
nie czynnej, jak i oiernej bilansu dążą w zasadzie
1 K a sy  Oszczędności, a w szczególności nasza In­
stytucja, której kredyt]' ju ż  dziś należą w Polsce 
do najtańszych. Stopa procentowa, stosowana 
przy kredytach w  tutejszej K asie, obniżona bo­
wiem została z dniem 1. kwietnia 1931 ponownie 
i wynosi od pożyczek wekslowych i skryptowych 
8 proc. do 10 proc., zaś od pożyczek hipotecznych 
4.5 proc. do 8 proc.

Od wkładów oszczędnościowych i na rachun­
kach bieżących, opiewających na złote, płaciła 
K asa 6 proc. do 8 proc., od takich samycja w kła­
dów dolarowych 3 proc. do 5.5 proc. Pow yższe 
stawki procentowe stosuje się w zależności od 
krótszego względnie dłuższego terminu wypowie­
dzenia, który przy wkładach zlotowych rozciąga 
się stopniowo do trzech miesięcy, zaś przy dola­
rowych do pół roku.

Od pożyczek, udzielanych przez Zakład Zasta­
wniczy, o ile nie przekraczają 50 zł., pobiera się 
12 proc., od wyższych 16 proc., w jednym i dru­
gim wypadku łącznie z należytością za stem­
ple oraz za oszacowanie, ubezpieczenie i przecho­
wanie zastawu.
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Uiuuhjwda przebudowa gmachu Kasy
A  teraz kilka słów o przebudowie i odnowieniu 

gmachu K“3$y i |ego urządzeń. Kulic/ty. ruzpoczę- 
te w połowie r. 1930, zostały obecnie już ukoń­
czone, a urzędowanie na nowej hali operacyjnej 
odbyt/S się nawet już cd września 1931 r. z w iel­
ką wygodą dla stron i personelu K asy. Nawiasem 
śaówiąc, hala operacyjna K asy  Oszczędności mia­
sta K rakow a jest jedną 2 najwygodniejszycn i 
najpiękniejszych w Krakowie. Czieła przebudo­
w y  gmachu K asy dokonali architekci inżynieru- 

Staninów  Filipkiew icz i Jiniusz Kolarzcw ski 
w  najściślciszyni kontakcie z Zarządem K asy, 
k tóry w obmyśleniu planu przebudowy, a nastę­
pnie w  dopilnowaniu jego wykonania jak najpil-

n .‘ iszy i nieustanny brał uazial.
Po przedstawienia powyższego sprawozdań: 1 

Saczelnik Zarządu Dyrektor Dorawski podniósł 
z uznaniem petną poświęcenia pracę urzędników 
K asy i służby wśród najtrudniejszych warunków 
w roku sprawozdawczym i wyraził wszystkim  pra 
cownikom K asy  jak najgorętsze podziękowanie 
a kończąc zwrócił się z prośbą do Rady K asy  o 
przyjęcie au wiadomości tego sprawozdania o- 
raz zamknięć rachunkowych, tudzież bilansu K a ­
sy i Zakładu Zastawniczego za rok 1931. celem 
przedłożenia ich Prezydentowi miasta do powzię­
cia co do nich uchwały przez Radę M iejską (§ 29 
statutu K asy).

Uznanie dla wzorowej gospodarki
Następnie Przewodniczący Rady K asy  udzieli! 

głosu Wiceprezydentowi miasta W itoldowi Ostro 
tyskiemu, który jaku Przewodniczący K om isji 
R ew izyjnej złożył w jej imieniu sprawozdanie z 
ooKonanych w ciągu roku sprawozdawczego wie- 
tokrotnych rew.izyj ksiąg K asy  Oszczędności i po­
wierzonych je j funduszów oraz rew izji zamknięć 
rachunkowych i b-lansu za rok 1931. Sprawozda­
wca zaz.iaczył. że cały tok urzędowania w K asie 
Oszczędności i Zakładzie Zastawniczym  odby 
,wał się sprawnie J prawidłowo, że w szystkie księ­
g i b jły  prowadzone celowo i wzorowo, oraz że 
wszystkie allegat/ kasowe i buchalteryjue znajdo­
wały się w naj zupełniejszym porządku. Zazna­
czywszy, iz ostateczne .absolutorjum dla Zarządu 
K asy  z czynności i racnunków za r. 1931 uchwali

Rada M iejska, wnosi o zatwierdzenie sprawozda­
nia Zarządu z działalności K asy za rok 1931 wraz 
z zaniknięciem rachunków i bilansem K asy O sz­
czędności miasta Krakow a i Zakładu Zastawni-- 
czego i udzielenie absolutorjum Zarząaomi K asy  
z wyrażenierr pełnego uznan-a za gorliw ą i wy- 
datną pracę Naczelnikowi Zarządu, Członkom 
Zarządu, oraz urzędnikom K asy, zwłaszcza że ta 
praca w roku sprawozdawczym odbywała się w 
w yjątkow o ciężkich warunkach, tak z powodu 
przebudowy gmachu K asy, jak i pogorszenia się 
stosunków gospodarczych.

P o przeprowadzonej dyskusji wniosek powyż­
szy Rada K asy uchwaliła jednomyślnie z tern, że 
będzie on przedłożoay Prezydentowi miasta celem 
powzięcia uchwały przez Kauę Mjejsacą.

 _____    _ Sfr.T

dzieży Przen.. i Rękodz. C.75C,—
15. Budowa domu mios/k. dla żo­

natych szeregowych P. P. 300—
IG. Wujewódzk. Komitetowi Rado­

wy domu Bratnie! tJomocv 
Stud. C J. ' , 4.500.—

17. Budowę Katolickiego Donu Aka 
demickiego : 1.300.—

18. Budowa , Domu Zdrowia" ucze 
nic seminarjów żeńsk. w Kra­
kowie 1 .£00—

19. Budowa domu robotniczego w 
Podgórzu f.30.—

20. Szpital OO. Bonifratrów w Kra
kowie 3.150.—

21. Szpital izrąelick: w Krakowie 3.150.—
22. Szpital SS. Miłosierdzia św. W in­

centego a Paulo w Krakowie 450.—
23. Budowa gmachu Zakładów le- ' 

czniczo - wychowawczych U. J.
dla dzieci jagliczych 900.—

24. Towarzystwo przeciwgruźlicze 1 500.—
25. Towarzystwo opieki nad psy- . 

chicznie chorymi 900 —
2G- Polski Czerwony Krzyż, Okręg

Krakowski 200.—
27. Krakowskie Ochotnicze Towa­

rzystwo Ratunkowe 450.—
28. Książęco-Arcybiskupi „Komitet 

Pomocy głodnym" -4.500.—
29. Towarzystwo Dobroczynności 900—
30. SS. Miłosierdzia ,,Duni piacy“ 1.350.—
31. Związek Komitetów parafjał-

nycn opieki nad ubogimi 45G-—
32. Stowarzyszenie Pań Miłosier­

dzia św. Wincentego a P udo
dla ubogich chorycn 200.—*

33. Towarzystwo Męskie św W in­
centego a Paulo, na wsparcia
dla ubogich flOOir—;

34. Schronisko ubogich Brata A l­
berta dla bezdomnych na żyw­
ność 1 odzież 7 5 & -

36. Kuchnia SS. Felicjanek' dla
ubogich studentów - 1 .000.—

36. Zwiąaek wdów po powstańcach
z r. 1863/64 na zapomogi 490L—

37. Stowarzyszenie Wzajemnej Po* 
mocy Rękodzielników j Przemy­
słowców, na wsparcia 400.—*

38. Stowarzyszenie Rezerwistów i 
b. Wojskowych w K-akowie nn 
zapomogi dla członków 50* —

39. Związek podurzędników i skou-
tystów na fundusz wdów i sierot 200.—  

40- Stowarzyszenie studentów W.,
S, H. na cele Bratniej Pomocy 200.—

41. Zakład ks. Siemaszki dla bied
nych i osieroconych chłopców 2.700.—

42. Schronisko im. Ks. Lubomir­
skiego, na opiekę nad ubogą 
młodzieżą rękodz. 900.—

43. Towarzystwo bursy przemysło­
wej dla osieróccnyeh dziewcząt 300L—

4 .̂ Związek Młodych Polek, na ce­
le opieki nad pracującemi dziew 
czętami 45C.—

45 Katolickie Towarzystwo Opieki
nad głuchomeniemi dziećmi 250.—

46. Towarzystwo Ochrony dzieci i 
młodzieży 1.800 —

47. Towarzystwo Przyjaciół dzieci 1.800-—
48. Stowarzyszenie ..Rodzina Siero­

ca" w Krakowie j 900.—
49. Kongregacja Pan Dzieci Marji 

na opiekę nad zan,edbanemi 
dziećmi nn Kazimierzu 300.—

50. Krakowskie Towarzystwo im.
Ks. P .  Skargi, na opiekę n a d  

zaniedbaną młodzieżą .‘łflO—
51. Towarzystwo -Ratujmy matki

i niemowlęta" 200.—
52. Towarzystwo Opieki nad pod­

rzutkami • 450—
53. Związek pracy obywatelskiej 

kobiet, na cele opieki nad dziec­
kiem 450e—

54 Sekcja Opieki ooza-zkolnej Li­
gi Katolickiej Okręg, na oazie*

Rozdział czystego zysku
Z  kclei Przewodniczący R asy K asy  udzielił po- 

ndwnie głosu Naczelnikowi Zarządu D yrektorów  
Józefowi Dorawskiemu, który imieniem Zaiządu  
K a sy  przedstawił projekt rozdziału czystego zy­
sku K asy  z ł  rok 1931, wynoszącego złotych 
421.949.16. Sprawozdawca proponuje przezna­
czyć jako dotację do Funduszu zasobowego po 
myśli paragr 25 statutu Kasy zł. 230.499.16, zaś 
resztę zysku w kwocie zł. 191-450.—  rozdzielić 
na dobroczynne i ogólnie pożyteczne cele m iejsco­

we (§ 25 statutu), o czem na wniosek Rady K asy 
ma ostatecznie zadecydować Ruda M iejska. Spra­
wozdawca powołuje się na szczeg&tową listę r o z ­
działu datków.

Nad przedłożonym przez Sprawozdawcę wnio­
skiem rozdziału czystego zysku K asy  rozwinęła 
się dyskusja, poczem w  zarz^dzonem przez Prze­
wodniczącego głosowaniu Rada K asy przyjęła 
wniosek ten Większością głosów, celem przedłoże­
nia go do uchwały R adz,e M iejskiej.

Zatwierdzenie sprawozdań z działalności K. K. 0.
przez R&dę m. Krakowa

Dnia 26 kwietnia t>. r. odbyło się pl< narne po­
siedzenie Rady M iejskiej pod Przewodnictwem  
Pana Prezydenta miasta Władysława Byliny Pra- 
żm owsziego nu którem na skutek przedłożonych 
przez Przewodniczącego K om isji R ew izyjnej 
K asy  Oszczędności, Wiceprezydenta miasta p. 
W itolda Ostrowskiego, oraz imieniem Sekcji 
Sicarbowej Radv M iejskiej przez p. Dr. Bolesła­
wa Czuchajowskiego, wniosków uchwalonych 
przez Radę K asy, Rada M iejska zatwierdziła je- 
ćjnocn) ilnie i w całej rozciągłości przedłożone jej

sprawozdanie z działalności Komunalnej K asy 
Oszczędności miasta Krakow a i Zakładu Zastaw­
niczego za rok 1931 Wraz z bilansem oraz zam­
knięciem racnunków, tudzież rozdział zysków. 2 
drobną tylko zmianą w w ykazie datków na dobro­
czynne i ogólnie pożyteczne cele miejscowe, udzie 
łając absolutorjum Zarządowi K asy z zarządu w 
r. 1931 i wyrażając zarazem pełne uznanie za gor­
liwą i wydatną pracę Naczelnikowi Zarządu 
Członkom Zarządu i wszystkim pracownikom 
K asy  Osczczędńóśd miasta Krakowa

Datk< przyznane z  
Oszczędności

czystego zysku Komunalnej Kasy 
m. Krakowa za rok 1931

są następujące: 7 . Restauracja zabytków starej
y. Restauracja Koś, ioła M arjar- bóżnicy

Piłsud-
1.800.—

kiego (razem  93 .000) l£.*XX) — 8. Budow a domu un. J.
9-1)00 .—2. R estauracja Kościoła na Skałce 3.600.— skiego w K rakow ie

3. Restauracja Kościoła sw. Piotra 9 . Restauracja Kościoła św. Marka 450.—
i P aw ła 3.600-— 10. Restauracja Kościoła św W oj-

4. R estauracja sarkofagów  w  gro­ cieeha 450—
bach królew skich w  Kat drze 11. R estauracja Kościoła X X . Pi­

na W aw elu 1.800— jarów 450.—
5. Budow a Kościoła parafjaluego 12. ReM auracja Kościoła św. K rzyża 450—

w  Dębnikach 900— 13. Restauracja Kośc'ol3 św. Agnie-
450.—9. Restauracja Kościoła S. S. Do- szki

mltnkft&ek na Gródku 450 — 14- Budowa domu 'Zw *ązku Mło-
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dla najlłioiłiuojsze.i dziatwy 200.—
06 . Sekcja Miłosierdzia Sodalicji 

Marjańskłfej Nauczycielek, na 
odzież dla ubogiej dzialwy 200.—

66. Główny Komitet Opieka nad O- 
chronkami dla dzieci 2.250.—

67. Patronat Opieki nad więźniami 200—
68. Legja Inwalidów W ojsk Polskich 200.— 
50- Zakład wychowawczo-popraw-

czy „Józefów " dla dziewcząt 100.—
60. Sekcja Ekonomiczno-Społeczna 

Związku Inteligencji Polsldej
w Krakowie, na jadłodajnie 100.—

61- Towarzystwo Opieki nad wdo­
wami i sierotami po oficerach 

i urzędnikach wnjsp. 200.—
62. Katolicki Związek Polek, na 

utrzymanie schroniska dla bez-
rob. dziewcząt ; 900.—

63 . Bratnia Pom oc Studentów A ka
demji Sztuk Pięknych 100.—

64. Bratnia Pomoc Studentów Pań­
stwowego Pcdagogjum 100.—

65. Wydział Admin. - Gosp. przy 
Szkole Ekonom-Handl. na cele 
malerjulnej pomocy młodzieży 450.—

66. Sodalicja Marjań:ka Nauczycie
l.ek w Krakowie, na wspomaga­
nie chorych nauczycielek 200.—

67. Dyr. Uniwersyteckiej Szkoły 
Hygjenistek i Pielęgniarek na 
poradnie 450.—

96 . Zarząd G łów ny i Koła T . L. L. 4.000.- -
69. Robotniczy Instytut Oświaty i 

Kultury im. Stefana Żeromskiego 500.—
70. Kolegjum Wykładów Naukowych 200.—
71. Towarzystwo Szkoły Kupiec­

kiej na cele nauki,we 300.—
72. Związek Młodzieży Chrześcijań­

skiej Y. M C A, na dożywianie
i kształcenie chłopców  500.—

73. Związek Kało]. Stowarzyszeń

Młodzieży Polskiej, Archidi^te- 
z j i  Krakowskiej

74. Sodalicji M arjańskiej N auczy­
cielek, na odnow ienie szat li- 
turg. d la  n;>jl)icrini*jszych ko­
ściołów

75. Z w iązek Stow arzyszeń Kalol. 
Robotników  Archidiecezji Krak.

70. Polski B ia ły  K rzyż, Zarząd O- 
kręgow y w  K rakow ie

77. T o w arzystw o  M iłośników Hi- 
storji i Z ab ytk ów  m. K rakow a

78. T o w arzystw o  P rzyja ció ł Sztuk 
P ięknych

79. T ow arzystw o Przem ysłu L u ­
dów. Małop. Zach. i śląska, na

popieranie przem ysłu chałupniczego
80. Muzeum E tnograficzne wr K ra ­

kowie
81. „Jednoróg" Cech A rtystów -P la­

styków
82. Zarząd głów ny Z w iązku  Młodej 

Polski, na cele ku ltu raln o-o­
św iatow e

83. T ow arzystw o  A rtystów  G rafików
84. Zw iązek Z aw od ow y Literatów  

Polskich
85 . Z w iązek Polskich  A rtystó w  P la­

styków
86. P olskie T ow arzystw o O pieki 

nad grobam i bohaterów'
87. Zarząd Pow szechnych W y k ła ­

dów U. J.
88. D yrekcja Polskiej Szkołv Nauk 

Politycznych, na lńbljoteke
89. M iejrkie Muzeum Przem ysłow e
90 . T ow arzystw o  O ratoryjne
91- Stow arzyszenie Śpiewacki© „Lu 

tnia R obotnicza’'
92. Krauc. T o w a rzystw o  Śpiewacki© 

„Echo"
93. T o w a rzystw o  Śpiew ackie „Ha-

150-

200.- 

700.- 

300.- 

2 000. -  

1.500.-

450.-

450.-

100. -

200. -
100

450.-

100 . -

200.-

200. -

300-
300.-
'200-

200. -

300-

sk>“ w K rakow ie 3JU —
94- Zw iązek C hórów  Kościelnych 

Archidiecezji Krakow skiej 200.—
95- Orkiestra niższych funkcjonarj.

Gm iny ni. Krakow a ..Harntonjal 250‘—  
9G. Komitet organizacyjn y koncer­

tów  szkolmy eh w  Krakowie 100— •
97- T o w arzystw o  M uzyczne w  Kra­

kow ie 200’—
98- Zw iązkow i Strzeleckiem u w  K ra 

ko wic, na cele kuUur.-oświat. 
łącznic z  T -w em  P rzyjació ł 
Zw iązku Strzel 8-000.—

99. Miejski Komitet L. O. P. P. w
Krakowdo 900,-—

100. Miejskiemu Komitetowi W y ch - 
Eizycz. na subwencje dla T o w a ­

rzystw  sportow ych 900—
na cele w łasne 900.—  1 -800.—

101. Liga M orska i Kolonialna Oddr.
w  K rakow ie 400 .—

102 Polskie T ow . Gim nastyczne ,.So
k ó ł"  w  K rakow ie 1000  —

103- W oj. Oddz. Zw iązku H arcerstwa
Polskiego w  K rakow ie 1.000.—

104 Komitetowi opiekującemu się Ko
ipeerr K ościuszki 500—

105. Zarzad Parku miejskiego ,.Las
W olski" 2.500—

106- Kolon je w akacyjne dla uczni 1 
uczenie szkól powszeoh. i średn.
w  Krakowde 4 .000—

107- Subw encje na cele dobroczynne 
i kulturalno-ośw iatow e ż y d o w ­
skie 11.000—

108- Gmina miasta K rakow a na cele 
dobroczynne 10.000.—

10?- Gmina m K rakow a na -Żłóbek
miejski" 40-000 —

Termin w yp łaty  p o w yższych  kw ot będzie po­
dan y interesowanym  w  drodze pisemnej 

_  .  .      . | ...

WIADOMOŚCI Z KRAJU

Człowiek, który poitm  tywe szczury
1 myszy

Niesamowity lokal „vo « tyw k q w y“  w Łoasl
W jakimś podrzędnym łódzl kn lokalu rozryw­

kowym produkuje się codziennie człowiek, który 
 pożera żywcem szczury, myszy i tym podo­
bne miłe rzeczy. Jeden z reporterów łódzkich 
kjóry miał sposobność zw-ijdzić to urocz.* wido­
wisko, opisuje je w sposób następujący:
■ „Na estradę wkracza wysoka, okryta ciemnym 
szalem postać. Widać tylko twarz Fojłaguwata 
koścista, biada., przedstawią się:

Juraszek z Poznania lat 28. Na wystawie (PWK) 
pościł przez 25 oni, czlow iek nie odczuwający bólu 

Dla zadokumentowania swych słów odkrywa 
jedną z rąk i wbija w mu,kuł trzy igły. nawleczo­
ne nitką. Przy^ska je monetą, a następnie wycią­
ga (Na sali okrzyki zachwytu).

Następnie zwraca się do publiczności, wyciąga 
kękę i wbija w nią długie ostrze. Natrafił na ży­
łę Krew wvsokim sirumienit-m (ryska aż pod su­
fit Wywołuje to entuzjazm u widzów Po wys­
saniu krwi i Jekkim masażu, krew' przestaje ciec.

Teraz dopiero następuje prawdziwy szlagu-r 
fcieczoru. Juraszek zwraca Aę do publiczności i 
pyta, co ma jeść podając wyszukane m?nu: szczu­
ry  myszy tłuste, clude, co kio woli

Jeden z rozentuzjazmowanych widzów' wskazuje 
hu tłustego szczura, najw iększego z wielu umie­
szczonych we wspólnej klatce.

Juraszek nie waha się. Wyciąga go ręką Ohy- 
zwierzę wije się w palcach Lzęść publi­

czności, mająca w sobie coś 7. ludzi, ze wstrętem 
W twarzach odwraca głowę, część opuszcza salę 
S wyraźnemi objawami mdłości, reszta z zacie­
kawieniem spogląda, czekając dalszych rewtola- 
•yj. Zakrywam oczy.

Dochodzi mnie pisk szczura i okrzyk zachwytu 
^publiki".

Nie mogę dłużej wytrzymać: wychodzę na po­
wietrze Po paru minutach przedstawienie skoń­
czone Na ulicy zapytuję sąsiadkę o w-ażcoia. O- 
powiada. że Juraszek chwycił 9zczura w jęby. 
zdarł z niego skórę, a następnie poia*’l go na su­
rowo, chłeptaj^c gorącą krew. .A ż  palce oblizy­
wał", opowiada zadowolona niewiasta".

ordynuje
ok lewy

W ill?  1156 
BttfliJRtiiy*

I  Dr. JULIAN ARONSON
W  K R Y N IC Y

Kończąc ten niesamowity opis. dodaje ów re­
porter łódzki:

„Tak mniej więcej wygląda nowy lokal ..rozryw­
kowy" w Lodzą w roku pańskim 1932-im w epoce 
radja Ligi Narodów, obrony praw człowieka i 
obywatela i towarzystwa opieki nad zwierzętami. 
Czy niema przepisu, któryby zabraniał tego ro­
dzaju produkcji"

Mimo tych wzniosłych i uroczystych słów. ten- 
sam dziennik łódzki zamieszcza nazajutrz dalsze j 
„rewelacje" o pożeraczu szczurów r e k l a m u j ą c  | 
poprostu rozkosznego żarłoka Co więcej, redak- , 
cja wydelegowała do p. Juraszka swego fotogia- ; 
la, który go uwiecznił na kliszy w mom-ncie gdy 
..ze smakiem połykał, drobniutką niewierną mysz­
k ę ’... — Istotnie, widać na fotografjii jakieś indy­
widuum, pożerające coś białego.

„Najehnrakterysty^znłejszeni w karjerzc p. Ju­
raszka — pisze z okazji tego apetycznego zdjęcia 
wspomniany dziennik łódzki — jest to. że przed 
paru liniami prztwwał 011 swe występy Nie dla 
nabrania dalszego apetytu, lecz na skutek specjal­
nej djagno/.y lekarza chorób żołądkowych 

Tak. p. Juraszek o żelaznym żołądku, zachoro­
wał właśnie na żołądek. Ni,̂  posłużyły mu najwi­
doczniej łódzkie szpilki i agrafki, szczury 1 my 
szy okazały się niestrawne. ŹOiądek ]X>cząl szwa 11 
kować. Lekarz skonstatował zapalenia olrz- wnęj 
1 polecił odwieźć p. Juraszka do szpiiala. Prze­
leżał parę dni, odpoczął i teraz dalej ze smakiem 
r.pożyw 1 swe wstrętne potrawy .."

Od siebie możemy tylko dodać: Smacznego!...
 ago .

K atolicka A encja Prasom a 
p rz e n w  oiti£vtoih żydowskim  
w  Padło Polakiem

Agitacja przeciwko kierownictwu Polskiego Ra 
dia z powodu urządzanych od czasu do czasu od 
czytów w językach mniejszości narodowych przy 
luera na sile. Agitacji tej użycza ostatnio po­
parcia wyższe duchowieństwo katolickie. Katolicka 
Ajencja Prasowa donosi bowiem, że wśród abo­
nentów Polskiego Rad]n rozpoczął się „samorzu1-

n li“ ruch protestacyjny przeciwko dyrekcji Ra- 
dja". Katolicku Ajencja Prasowa prosi wszystkich 
żujących poczucie narodowe polskioh słuchaczy ra 
dija“. aK|olicka Ajencja Prasowa prosi wszystkich 
Krotesiująeych przeciwko żydowskim audycjom, 
by przesiali swoje nazwiska na adres Ajencji ce­
lem ich ogłoszenia. Jak widać, agitacja przybie 
ra formy pianowej akcji. Inicjatywa ,.11. Kurjera 
Ccdz.‘ wydaje rezultaty...

£ g o n  d z ia ła c z a  ż y d o w s k ie g o
W Lublinie zmarł w 08 roku życia znany oby­

wa tk  lubelski adwokat B. Warmttn. Zmarły czyn- 
ry był w wiciu instytucjach społecznych. Przez 
■długi czas był on prozę tern rady gminy żydow- 
sl iej, przedstawicielem ludności żydowskiej w ra­
dzie szkolnej, a ostatnio także członkiem Agencji 
Żydowskiej W Zmarłym traci ludność żydowska 
Lublina oddanego działacza społecznego.

S a m o b ó js t w o  n it o d e f  iłe k o rk i 
% Przem yśla w W arszaw ie

Z W arszawy donoszą: W hotelu „Dworcowym" 
(Widok 22) popełniła w niedziele samobóstwo 
33-łctnia dr. E mes tyra Porówna z Przer yśla Za 
żyła ona 2(1 pastylek weronalu W stanie agonji 
przcydpzipna została do szpitala Samobójczyni 
przyjechała do W arszawy aniegdwj weczor-sm 1 
kazała służbie bndnć się dopiero wczoraj o go- 
dzinie 1 popoł Po wywaeżniu drzwi, prowadzą 
cych do pokoju dr. Forówny, znaleziono ją w  łóż 
ku, dającą słabe oznaki życia Besperatka zosta­
wiła dwa listy. Jeden był adresov any do policji, 
a drugi — do siostry.

Dom im . BurocPowa w Y l a m n w i e
W niedzielę dnia 1 ma^a o godz 7 wi >cz odby­

ło saę uroczyste otwarcie bomu Robotniczego im. 
twórcy i przywódcy, ruchu poalej sjonis tycznego 
B. borochowa. Dom ten został urządzony przez 
żydowską partję socjalistyczną Poalej Sjon (pra­
wica). Dom im. Borochowa zawiera obszerną sa­
lę na 800 osób dla odczylow. zeu»rań, przedstawień 
fcibljotekę i czytelnię, pokoje dla c. k Poalej Sjon 
i młodzieży poalej sjonistyeznej, dla komitetów 
iriejsoowych tych organizacyj oraz d!a rudakcji 
centralnego organu partyjnego ..Bafrajung". Dom 
ndeśd się przy ul. Gęsiej 14. (Pa T).
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Z e r o w y m płfejsmakiem jest MIOII PSZCZEiilfY przez firmę A. ftbrTnU
K ra k ów , S ław kow ska  2 0 . Tamte miód pszczelny w plastrach i deserowy.

W schód 
słońca 

3 m. 58

MAJ
3

W IÓREK 

27 Nissan 5G92

Zachód 
słońca 

8 m. 45

Dziś wieczór Herzlowsisi
z udziałem Z. F_ Finkelsteina

Zjednoczenie Kobiel Żydowskich WIZO (Fiu 
rjańska 28) urządza dziś,, we wtorek o godz. 
7 wiccz. wieczór Herzlowski z udziałem ba­
wiącego przejazdem w Krakowie znanego li­
terata j działacza sjonDtycznego dra Z F. Fin 
keRteina z Wiednia, autora mającego się wkrót 
tę ukazać tomu „Nowele o Herzlu". Wieczór 
Zagaił dr. Berkelhamraer. poczem p. drowa Lin 
denbaum Kohnowa oraz autor odczytają kil­
ka fragmentów z cyklu ,Nowel o Herzlu“ .

ro w yk sza  prelekcja budzii w iol kie zaintereso 
■wan-e w śród publiczności żydow skiej naszego 
cniasta, która po raz p ierw szy  będzie m iała  spo 
Sobność u tk n ą ć  śię osobiście z drem F in kel- 
steinem, św ietnym  publicystą i zaszczytnie zna 
u ym  działaczem . Dr. Finlkel stein, redagow ał 
hwego czasu w e L w ow ie m iesięcznik „M oriah“ , 
b y ł w yo aw cą  Alm anachu Żydow skiego, a o- 
bccni© redaguje we W iedniu, gdzie jest ad w o ­
katem- tygodn ik  sjiouistyczny ,Die St-mme , or 
gan pŁitji sjoŁiistyczijej w  A ustrjl.

Uroczystości 3*majowfc
iYttramrak jako w przeddzień uroczystości 3-go 

Maja piteSo przybrało odSWiętny wygląd Na 
gmachach pań irwowycb miejskich, oraz wiciu 
uomach pa atoych powiewały chorągwie o bar­
wach państwowych i miejskich, okna oadabiauo 
nalepkami O gódz 16‘30 odbyło się w teatrze Do' 
mu Żołnierza FoŁskiego uroczysk© Jfr^eu. t i wlewie 
„Cud nad Wisłą*1. 0  godz 7-ej wieczór, po caip- 
atrzytK pod wieżą ratuszową, rusizyly na miasto* 
r/śród dźwięków marszów orkiestry wojskowe i  
cywilne. O godz. 3-ej wieczór odbyła się w sali 
Starego Teatru uroczysta Akadcnya, na którą 
[WzyLyB IteSli przedstawiciele władz oraz rzecze 
pMjfeczności

ftmktem kulminacyjnym dzisiejszych uroczysto­
ści jest m»za pulowa oraz defilada oddziałów woj 
sinawych i p. w. na Błoniach o godz. 19 przedpoF, 
zas o  godlz. 8 wiocz. uroczyUe przed itaiw:enie 
„Straszny Dwór* w teatrze im. Słowackiego.

Pti-aCiuówienia w kinoteatrach krakowskićh Lu 
cznie z ustalcrym programem uczczeańa rocznicy 
Konstytucji 3 Maja, wygłoszą prelegenci VI. Ko­
ła TSL. w dniu 3 maja krótkie p r z e m ó w i e n i a  «■ 
Fiotweairach krakowskićli przed programami.

Dzieci zasłabły podczas próby
W programie dzisiejszych uroczyst iści z okazji 

Święta Narodowego znajduje się m im występ 
chóru 3.0U) dzieci szkół krakowskich. W związku 
z tam odlbyWała sie wczoraj rano w parku Ju- 
vanyi na Błoniach krakowsł ich próba chóru, w 
której wzięło udział ponad 3.000 dzieci, z różnych 
zakładów naukowych w Krakowie.

Z powodu silnego upału kilkanaście dzieci za­
słabło* a pięcioro z powodu udaru słonecznego 
zemdlało. Wezwany lekarz pogotowia ratunków© 
go udzielił pdci-wiszej pomocy omdlałym dzieciom, 
a 5 z nich odwiómr do domów, pod. opiekę rodzi 
ców.

Pierwszy dzień poboru 
wojskowego w Krakowie

W dniu wczorajszym rozpoczął się główny po­
bór wojskowy z miasta Krakowa pod p r z e w o d ­

nictwem prezydenta Beliny Prażmow&Lie' ;o Jako 
członkowie Komisji zasiadali ppułk. A iam Wer­
ner, Komandartt PKTJ. Kraków—miasto, major le­
karz dr. Jan Chudzick. i naczelny lekarz miejski 
dr Józef Owsiński, a Dadto jako reprezentant lu 
doości radca miejski p. Felsztyński Stefan Do po­
pom Stawiło się 46 poborowych z których 22 wcie 
łono do armjl z kat. „A*'.

W-s w- się poborową oh, „by pilnie przestrzega-

peruwfaAski w Krakowie
popełnił wraz z 2t.na samobójstwo

Powodem rozp aczliw ego k ro k u  ciężkie w arunki m aterialne
(r i) Wczoraj rano Kraków i a alarmowany zo­

stał wieścią, iż zmieszkaty w uomn przy ul. Dłn- 
siej 27, honorowy konsul Republiki Peiu, dr. Marjan 
Walter popetnit wraz z żona smobójstwo. Wiado­
mość rozeszła się szybko po mieście, powodując 
gromadzenie się przez cały dzień wczorajszy tłu­
mów publiczności przed Tomem, gdzie mieszkał 
dr. Walter, przy uL Długiej 27.

Jak się dowiadujemy, sprawa miała następujący 
przebieg: Wczoraj, około godz. 7 rano, służba za­
uważyła p. Waltera, leżącego obok żony na otoma 
nie. Oboje nie dawali zi.al u życia. Natychmiast 
wezwano lekarza dr. Pogonowskiego, który stwier­
dził śmierć p. Stefanii Walterowej, natomiau I- 
stniala jeszcze nadzieja uratowania p. Waltera Dr. 
Pogonowski wezwał do pomocy pogotowie ratunko

wie, jednakże pomimo wszelkich wysiłków nie da­
ło się jednak przywrócić dr. Waltera do przytom 
ności. Pogotowie przewiozło desperi a na oddzlai 
wewnętrzny szpitala św. Łazarza, gdzie zmąrł po 
10 minutach, nie odzyskawszy przytomności. Zwło­
ki p. Walterowej przewieziono uo zakładu Medycy, 
ny sądowej.

Zmarły był bogałym przemysłowcem i posiadał 
dość znaczny majątek oraz fabrykę przetworów 
chemicznycb w Dębnikach. W ostatnich czasach, na 
skutek kryzysu gospodarczego, znalazł się w cięż­
kich warunkach materialnych, co też stało się pra­
wdopodobnie powodem rozpaczliwego kroku.

Jak wstępne dochodzenia wykazały, Walterowie 
otruli sie weronjlem, niemałej jednak sekcia zwłok 
ustali właściwą przyczynę figowi.

li terminu stawiennictw'a w y  zn a czn e g o  przez w o ­
jewodę, gdyż w  razie ttiediótrzyrnaiuia ter-muru na­
razić się m ogą na ostre kary. K ażdy z potboro- 
w yc l musi przj ni©ść <lo puaoru dakiumanity stwier 
d zające jego  wykształcenie oraz zawód.

Dr Szumski uwolniony z aresztu 
śledczego

W czora j ran o  na polecenie ^ędlziieg-j śledczego 
został zWDlnloaw z więzień ^ądn ok rągow zgc 1 ar 
nego w  Kirakowie dr. RcwimafiJ Szumski, w ioapre 
zes OK. P!PS. Dr. Stzuorsik' „lesztow a n y  w związ- 
ku z  zajęciam i podczas strajku (j ja e -a łn e O  w 
cniu  16 nr>rca w  K rakow ie, przebyw ał 47 dni w  
w ięzieniu  śldictaam i opaśŁał w ięzienie ja k o  osta­
tni aresztow any podczas pow yższych  zajść. Bę- 
d/Sio on  Odpowiadał przed sąóero grodzkim  w K ra 
kow le za przem ówienie -wygłoszone podczas zgro  
rr>udizetiiaa lu dow ego w  deAu 16 marca w  K rako­
wie.

— D ZIg Nt^ONY D Y Ż U R  APTŁK; RymeK 22,
uł. Flarrańska 1'5. Karm elicka 23, auetja 29 Lffstc- 
pada 5, uL Dietla 76 i  p łac Zgody 18.

—  POSIEDZENIE R A D Y  CENTRALNEJ OR­
G AN IZAC JI SJONSKIEJ dlnia 10 bm. o g. 8-moj 
w iajz. w  lokalu O rganizacji S jońsldej Srr-Jom  15.

—  AD RES E G ZE K U T Y W Y  O RG AN IZACJI SJÓ 
JnRĆTYCZNJTE W  K R A K O W IE  N IE Z O S T A Ł  
ZM IENIONY i brzm i nadial ,E gzekutyw a organa- 
zarji sjonistycznej, K raków  Stradiom 15*’. T y lk o  
pasma w ysłane ptod powyższym  adresem zostają, 
Egzekutywie dorętamni©. N r tęłef. EJgzskutywy 
108-31

—  W  K R A K O W IE  NABYO M0tŻłTA  SZE K LE : 
W e firm i.. Bloch, M uro sprzedaży dzienników, tu. 
św. Gertrudy; w  skJapie J Ltmdarua (zegarm istrz) 
przy ul D ługiej 30. w  b ierze  O rganizacji Sjani- 
rtyoznej, Strądom 15, I, p. o f. i  w  biurze Dydiow- 
sl iego Fuudit^zu N arodow ego przy ul Z iołone, 
10 . I. p. of. Cena szekla zł 120.

— U P A L  Dzień w czorajszy  by ł rekordow ym  
pod względom w ysok ość , terperatury tegorocznej 
w iosny. Term om etr w  cieniu w skazyw ał poi ad 2l>
■ 'opr,,, Cełs., przypom ną ją c  sw arne tind 1 eta ni©. 
Na W iśle po raz pierw szy w tym roku, kąpało się 
kiłJrannście osób.

—  JO L A  UROCZYSTOŚĆ PO LSK A W  SZTOK­
HOLMIE. Unowersytet Jagielloński otrzym ał od  
T ow arzystw a szwedzko polsk iego w  SztokhoJnih 
zapnoszenie na doroczn 1 zebranie i r.ioazoirpik w  
caóiu 3 mąja. U roczystość odbędzie sF w  Ststok 
Foflma? w sali g łów n ej Grand łio te lr  i obejm ie 
bogaty  program  artystyczno wokalny.

—  „T A JN Y  D E TE K TY W " Z A K A Z A N Y  W  B E L 
GJI. W ładze besłgljstkie odebra ły  debit w ychodzą- 
oemiu w  K rakow ie tygodnikow i „Tajny Detektyw*' 
z uw agi na diemoraliztijiący wtpływ tego czasopi­
smu.

—  Z  R Y N K Ó W  JfU STyO E t. W uh g łym  tygo­
dniu sipedzono na targ  w  K rakow ie buhaja 199. 
w o łó w  129, k rów  212, ja łów ek 171. cieląt 1068. 
n órogneizny  1052. razem 2854 zw ierząt Z popriw- 
d r ieg o  tygodnia pozostało 16 zwierząt. Ogółem 
2S70 zwierząt Ze spędzonych na targ zwierząt 
sprzedano: na konsmticj*- m iejscow ą 2790 sztuk, 
mi konsumc.ię innych gmin 72 sztuk, pozostało nie 
sprzedanych 8 sztuk Przebieg handlow y: W  po-

P o d z i ę k o w a n i e
Poczuwam się do miłego obowiązki złożenia serdecz­

nego podziękowania
JWP. prof. Or. Tadeuszowi Pisarskiemu
Prymarjusozwi kliniki urologicznej U. J. w Krakowie, 
oraz W P . A S Y S T E N T O W I Drowi R O M U A L D O W I  
L A C H S O W J  za znakomicie i szczęśliwie przeprowa­
dzoną operację, jakoteż W Panom  Droun B U L A N D Z IE  
i Drowi M. S T E IN B E R G O W I  oraz Siostrze M IC H A ­
L IN IE  za serdeczną opieke w czarii choroby, 
i li-ykr. JU D A  H O F S T A E ^ T E R

W ii.tici

rów naiu  z ubiegłym  tygodciam  spęć byo ’j? i  c ie ­
ląt silniejszy, uiercteauDmy s ła b s ij .  Popyt i  poda# 
ożyw iona. Geny zwyżutowe. i

—  CZUŁY „BRACISZEK*1. Wc®M“ ;  o  godz. 7-ej 
v;leoz. zg łosiła  się na II Kom isariat p o lic ji na uL 
K ościuszki, Józefa Kruk (lat 40) kraw cow a, zaen. 
przy ul. Sinoieskiej 35 i  zg łosiła , że przybyły  d o  
niej w  odw iedziny brat pouai. ją  dotkliw ie. P ooio- 
w aż kontuzje, -naom oźliw iły jaj oaejście, vreavka- 
Łio pogotow ie idżu-ikowe, które przew iozło  ją  do 
domu.

— —o j o —

DYWANY CERATY. UNOLEUM 
A, NUSSBAUM DIETLA 45.

-  - o § -  —

Z TEATRU, LITERATURY I SZTUKI
—  U D Z IA Ł  TEATRU  KRAKOW SKIEGO W U - 

ROCZYSTOŚOIACH 3-GO MAĆ A . Teatr im. J. 
S łow ack iego w eźm ie udz: ał w uczczeniu dzisiej­
szego Święta narodotwcaio, dwoma nrze^sławiania 
mi. Popołudniu o  godz. 3*30 dla młodzieży szkolnej 
Fredry „D am y i huzary**. W ieczorne uroczysta 
wiende wypełni opera na-odow a Stanisława Mo- 
niuszKii „Straszny dw ói

— OSTATNIE GOŚCINNE W Y S T R P Y  K. JUNO­
S Z Y  ST ĘPO W SK  DG47. Z rakoniiły  gość nasiej 
scęny k oń czj w  biużącyn tygodr .a sw ą gościnę. 
Ostatnia jego kreacja w  sztuc eBakonyegie‘g o  
„Ż ółta  rękawiczka** pow tórzona będziu jeszczę ju­
tro  oraz w e czwartek i w  piątek po raz ostatni. 
Car Paw eł I, dramat Me eż.’- ,>wskiego, powtórzony, 
będzie po raz ostatni w czwartek popołudniu. 
W szystkie te przedstawiania po cenach zniżonych.

— DEL JU T T E A T R A L N Y  ANTONIEGO WAŚ- 
KOYelKIEGO W  sob o 1̂  w chodzi La repertuar tea 
tru krakow skiego, po :mat dram atyęznj znanego 
poety krakow skiego Antoiiiego W aśkow skiegr pt. 
„Makryna**.

—  Z  TEATI51 PO I SKIEGO W EłASOWIOACH
Jutro w e  środę premje-t op  mętki KaLmana ,,Księ 
żniczka Czardasza*'. Ze w zgięuu na świetną ob­
sadę dw ojga  śp iew aków  pp. N ócbow icz  i  Deunbow 
skiego, oraz  pp. Bułatówiny, Rozwadof* -Łiej, Ja­
strzębskiego, K arasi ski :go, Kot»cduSa,efWSk.iego, Pe 
tocJdego, prem jer. zapow iada się świetini©. Tań­
ce układu baietnustrza Ciesielskiego

—  J A S O F y  H EIF E TZ, najsław niejszy skrzypah 
śt! iaita, naiieiący d o  niedicanej plejady ws,>ótcze 
s iy c b  w irtuozów  jak : Paderew ski Ra-chmamnow 
Kreisler, którego koncarta odibvwają się wszędzie 
przy doszczętnie wysprzedanych w idow niach w y­
stąpi w piątek 6 bm w  Starym Teatrze Technika 
i interpretacja gry  Heifetza jest tak nadnaturalna, 
że słuchając je j zapornii.a się o  wszy*tki«łn; Het- 
poryw a, czaruje i capiora oddech, a ałccta.c  od
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•osi wraiooŁ©, że to gra zaC5tairc'.vaay wirtuoz po 
grążjny w  son lunatyczny.

TEATR ANGUJLSKJ W  KRAKOW IE. Feno­
menalny zespół aktorów angielskich „The euglish 
players'* wystąpi w Krakowi© je sa ze  jodem raz 
W dniu 5 bu . w  teatrze „ B a g e ła -* ze znakomitą 
lomedją H H. Davies‘a pt. „Mięczak*. Bii©4y do 
aabyda w  kasie „Bagateli".

—  8 BAJA W  TEATR ZE D. Ż. P. Dzisiaj w y­
stawia teatr DŻP. o 3*30 pop. po raz drugi peł­
ną humoru operetkę Kalmana ,J>zdewezę z Iio- 
la.idji", wieczorem zaś na uroczyste piatedstawie- 
nie daje premjerę doskonałej kcknedji Mieczysła­
wa i Fijałkowskiego pt „Gud nad Wi_łą ‘ czyli 
©Wierna kochanka".

TE ŁTR l i i  J. SŁOWACKIEGO
Wtorek 3‘30 pop. „Damy i bazary1'; 8 wiecz. 

©Straszny dwór *.
Środa 8 wiecz.: „2ół rękawiczka".

TE »TR ŻYDOWSKI (TIL. BOCHEŃSKA)
.Wtorek 8*45 wiecz.: „Jedna z tamtych**

TEATR POLSKI w  KATOWICACH
Wtorek 16 pop.: „Manewry jesienne"; 20 w iccz: 

„Harka". w Jaworznie: „Damy i huzary*.
Środa 8 wiecz.: ,-Księżniczka Czardasza* ‘(pre- 

mjera).
TEATR POWSZECHNY 

Dom Żołnierka Polskiego
Wtorek 330 pop.: .Dziewczę z Hotsndji*'; wiecz. 

„Cud r.ad Wisłą" czyli „Wierna kochanka".

REPERTUAR KINOTEATRÓW
ADRIA: „Swiada wielkiego miasta (Charlie

Cnaplin).
APuLLO: „Jej ekscelencja miłość* (Anna Bella)
BAGATELA: „Kohanka z Tahiti*.
SZTUKA: „Kapitan Wahlan" Gary Cooper, Clu 

O. •, Couoert).
SŁONCE: „Bomby n-rd Mant eC ario".
WANDA: „Godzina z Tobą" (Maurice Chevalleir 

ucanette Mac uanaid).
I UCłECIi IV: „Godzina z  Tobą'* (Maurice Cheva- 
Uer. Jeanette Mac Donald).

MUZEUM: „Djabeteki ,«żdziec (Fred Thomson) 
— ogo—

KOMUNIKATY
—  Z EZR Y CHALUCOW JE Dzis posiedzenie 

Komitetu C-entr mego o godz. 8 wieczór w loka­
lu Ezry, Straoom 15.

—  , PR ZY8Z I9 ŚĆ HFATID" urządza w  połowie 
maja I. Dyuuniową w y  <ozkę na Babią Górę, II 
Cjteroaniową wydeciAę w ts, M a y  Zachodnie 
oraz w  stronę czeską Wpisy wraz z zadatkiem 
rpzyjmuje seikrelarjat do piątku 6 bm

— SUIF HITACHDUT „MEKK AZ H A C E IR W  
Dziś o goć t. 8 wiecz. posiedzenie komntetu!

—  Z W ABti 2 f D  GLMN. Dziś o jjoGt. 7'30 wie 
tworem senunarjuoi hebrajskie z ref. kol Pinkes- 
felda

 ogo-----
ŻE SPORTU

DZIEŃ SPRiNTU
Zawody lekkoatlety-zi»e z udziałem zawodni­

czek i zawodników Cracovil. Wisły, Legii, Stadionu 
(Król. Huta) i Malokabi odbędą się dziś o godz. 3 
pop. na boisku Małcnabi. Ceny wstępu niskie.

W RAMACH ZAWODÓW JUBILEUSZOWYCH 
C R 4COYII odbyły się w dniu wczorajszym dwa 
mecze w siatkówkę 1 koszykówkę pomiędzy Cra- 
covią a Polonią (Warszawa;. Zwyciężyła w obyd­
wu spotkaniach niespodziewanie Cracovia, w ygry­
wając z wicemistrzem Polski w koszykówce 3i:22, 
w siatkówce 32:23.

—  KOLO SPORTOWE KOBIECE WIZO. Pier­
wsze posiedzeń,© ogólne Koła sportowego WIZO, 
na Wórem omówiony będzie program pracy na se 
żon obecny, oaoędzie się dziś we wtorek o godż 
6-tęj w lokalu Zjednoczenia Florjańska 28 1. p. 
Wpisy do poszczególnych sehcyj Uprasze się ziu 
Ritersowanc « gremjalne przybycie!

— MŁODE W IZu. Piewszy trenii g w środę o 
godz U‘30 rano Zbiórka na boisku Makkabi. Wpi­
sy do Kola sportowego przyjmuje s.ę codz.eMie 
od 8—9 w lokalu własnym

— SEKCJA KOLARSKA ZK8 MAKKABI. Dziś 
wycieczka całodzienna do Grodkowie Zbiórka 
ha boisku Makkaoi o godz 8 rano

_  KRAKOWSKI KLUB THNNISOWY. Wszęt 
kich iiiformacyj w sprawie przyjęć i ubonamem 
tćw udziela sekr p Ljpdau Podzamcze 10 w 
godz. 2 - 4  Tri N. 123 la.

Friedrich sRjf en 2. 5. iSch) Sterów iec ,,Graf 
Zeppelin" wystartował dziś rano dc Rrazyljl. 
Jest to jego ostatnia podróż wiosenna do Ame 
ryki Południowej.

Lekkie przesunięcie na lewa
przyniosŁ niedzielne wybory francuskie

Paryż 2 . 5, P A T . G  i a i a k tery s ty c/n ą cecha 
walki wyborczej jaisa rozegrała się w dniu 
wczorajszym na terytorjum całej Francji, by­
ła wielka ilość głosujących. Liczba ściślejszych 
wyborów jest znaczna. Dlategoleż dopiero w 
przyszłą niedzielę będzie ustalony ostatecznie 
skład polityczny nowej izby. Dotychczasowe 
dane wskazują na pewne przesunięcia się na le 
wo, które dato się zauważyć szczególnie we 
wszystkich ośrodkach miejskich, spowodowa­
ne prawdopodobnie bezrobociem. Radykali nie 
dozrali dotychczas żadnych strat, podczas gdy 
w centrum i na prawicy zanotowano pewne 
niepowodzenia. Przewi&ują. że ściślejsze wybo 
ry w niektórych okięgach zapewnią partjom 
lewicowym jeszcze większą ilość mandatów.

Rrzdzlait Z4ł irsitdPfów 
na ogólni) Hc zIUę bis

Paryż 2. 5. (B) Wczorajsze wybory do Izby 
francuskiej, pominąwszy kilka drobnych starć 
minęły w zupełnym spokoju. Według oficjal­
nych obliczeń, do godzin porannych znane by­
ły wyniki z 607 na 611 okręgów wyborczych, 
z których wybranych zostało dotąd 244 posiów 
podczas gdy reszta, po odliczeniu brakujących 
Jeszcze rezultatów z 4 okręgów, wybrana bę 
dzie w drugiem glosowaniu. Podział tych 241 
mandatów jest następujący: Konserwatyści u 
zyskali 3 manuały (zyskali 0, stracili 1), par.ja 
socjal demokratyczna (Leon Blum) 40 (zyskali 
3. stracili 2), federacja republikańska grupy 
Marin—Maginot 72 mandaty (zyskali 6, stracili 
8), lewica republikańska (Tardieu) 33 manda 
ty (zyskali 2 , straci'i 10), prawica radykalna 
23 (zyskali 4, stracili 1), radykami grnpy Her 
riota 60 (zyskali 4, stracili 0), republikanie so 
cjalni 17 (zyskali 2, stracili i), komuniści 2 (*y 
skali 1, stracili 1). Wszyscy ministrowie i 4 
podsekretarze stanu zostali wybrani, podczas 
gdy dalszych 4 podsekretarzy stanu wejdzie do 
wyborów śdślejszycn. Ze znanych osobistości 
wybrani zostali dalej socjalistyczny prezydent 
Izby Buaisson Leon Blum, Renaudel, Vincent 
Auriol, przywódca radykałów Herriot. Cbau 
temps. Daladier; Malvy Bonnet, Painleve i nie 
widomy inwalida wojenny Scapm Generalny 
sekretarz partji socjalistycznej Paul Faure u 
padł w okręgu Creuzot, a Grumbach w okręgu 
Mulhousy stanie do wyborów ściślejszych. .

Taraleu utrzyma siu 
przy władzy.'

Paryż. 2. 5. (B) Kola polityczne i.a podsta- 
, wio dotychczasowych wyników wyborów franou 

skich sądzą, że obecny rząd Tardieu zdobtgdzie 
większość niewielką wprawdzie, lecz wystarcza 
jącą, aby się utrzyma! przy władzy. Sądzą też, 
że po drugiem głosowaniu Tardieu złoży dymi­
sję swego rządu. Dymisja ta będzie jednak tyuco 
kwest ją formalną.

Przywódca partji radykalnej Herriot oświad­
czył wobec przedstawicieli prasy, że liczył de  z 
przesunięciem punktu ciężkości na lewo co się 
też stało. Nie chodzi mu wyłącznie o jego par 
tję, lecz o sukcesy całej umiarkowanej lewicy. 
Herriot podkreślił z naciskiem, że przez swoją 
mowę przedwyborczą w Belfort Tardieu zerutai 
most między sobą a partją radykalną.

Nagły zgon p u ili wiktfwfe H itp iirtiy flm w  
wynlLiu wyborów

Paryż 2. 5. PAT. *)©:.,oszą z Bodeaus o  nu. 
glym zgonie deputowanego Lorina, który glę 
boko przejęty niepomyślnie zapowiadającym 
się dla niego wynikiem głofcdwania, zmarł 
wskutek ataku unouieklycznego.

Pierwsze Biesy nlemkeehie 
o wyniku wyborów

Berlin. 2 . 5. PAT. Niemiecka prasa poianna 
ogranicza się do ogłoszenia sprawozdań z prze­
biegu wczorajszych wyborów francuskich, po­
wstrzymując się narazie od komentarzy. „ 12-Uhr 
blatt" wyraża opinję, że mimo pewnego przyio 
stu głosów stronnictw lewicowych, nie nastąpi 
żadne większe przesunięcie w udadzie si) nowej 
izby depuiowanych. „Eerliner Zeitung am Mit- 
tag‘‘ uważa za pewne, że ^ząd Tardieu będzie 
miał nadal za sobą wyraźną, choć nieco słabszt 
większość. Dziennik podkreśla prżytem znaczne 
straty mandatów, jakie ponieśli autonOmiścf w 
Alzacji. Według komunikatu biura Conti, na 
podstawie dotychczasowych wyników głosowan.a 
przewidywać można pewne przesunięcia sił np le 
wo, pozostaje tednak kwestja otwarta, czy prze. 
sunięcia te w drugiem głosowaniu rozszerzą iię 
na tyle, aby umożliwić konsolidację stronnictw, 
lewicowych, lub koncentrację z radykałami 
grupy Marina.

ill
GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 2 5 1932 Akcie. w zanieaoania. Do­
lar bez zmiany.

Zebranie giełdow e pehowalo w dalszym  ciągu 
minimalną chęć do piacy. Wir.ksapśc elektów w 
zupełn-.m zaniedbaniu. Poszukiw ono jieidynite ak­
cje  Banku P olsk iego przy nastroju słabszym  Zie 
leniew skiego w  płaceniu 9. \y to v .a r Z i 10 i 4 prpc 
Frem  Poż. inwestycyjną po Kursie 88, jadualc- 
w oż Leź notowania D o t r a n s a t t c y j  p a p ie ir ń m l  o fi­
cjalnie korowanem -1 nife dosżlc 

Na pogiełdziu sytuacja peiboua. R obiono- jedy» 
nie 8 proc. Poz. D illonow ską z r. 192t>, dolarow ą 
pt. kursie 54 za 100 O broty małe.

W aluty i dew izy oficjalnie be/ obrotów 
Na rynku w alutow ym  w obrotach' pryw atnym  

i międzybankowych szcZrgólnie‘szycŁ ziftinr nie 
z&notowfŁno Usposobienie lekko słabsze Popyt 
n aly. W  KraKOwit aolar gotów kow y 8.88— .889 i 
pól. czeki bankowo 8.9C1—8.9i Kursa orjejpacyj- 
ne: Funt szterling 32 40—32 CO. Frank szwajcar­
ski 173—i/35P  Marka niemicekt. w yplata-211—, 
21250, gotów ka 210-21L25

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A  
W arszaw a, 2. 5 P A T  Akaje: Bank Dyskontowy 

bez kuponów  na r. 1931, Bank Polski 72. Ce~a‘ a 
b©z kuponów  P ożyczk i: 4 pręc inwestycyjna 88. 
8850, 5 oroc  konw ersyjna 38. 7 proc. stabilizacyj 
na 53. 50.75. 51, 57.50 dotyery odcinkó-A' d o  100 
Listy zast. BGK bej zmiany.

•  *  *

W aluty: D olar 8 89, 8 91, 8 87. D ew izy: Gdańsk 
174.35. 174.78, 17392, Londyn (3Ł5Ł, 32.50), 32.69,

32.37, Nowy Jork 8908, 8 923, 8 883. tejegi Aft*. 
S.928, 8 8»8, Paryż 3510. 35.19 35.01, Pi aga (28 37 
2C30), 26 43, 36.31, Szwajcacjc 17305 173 48, 172.72 
Wiochy 4606. 4>28 4 5 Berlin f>ryw 212.

G Il ŁD A  PO ZN AN SK a

Pozpańska Lieidn' zbożu*»r z dnia 2. 5. 1982. 
Ceny oi-jemacyjne: Żyio 78—ż& i jedna czw, psze­
nica 28 i trzy czvr. do: 29j owies 22—22 i pół, mą­
ka żytnia 05 proc 41 i pól do 42 i Dół pszenna 
65 pioc 43— 45. Reszla bez zmian. Usposobienie 
stałe,

GIEŁDA WIEDEŃSKA
■ Wiedtm. 2 5 PAT. Waluty i dewizy Bęrlin
168.80—J69 8C, Budap-.szt 124.295, Londyn 26-2620 
Nowy Jork 70920—71320 Paryż 27.97-28.13. Pra 
ga 2101 i pól d« 21.13 1 pól, Warszawa 79.4J— 
79.89, Zurych 137:80--Ł»iX A T-erykańskie 70Ć.75 
—713.75, Niemieckie 165.40- 169.60 Angielskie 25.83 
-  26.07, FrantuSKic 27.85—2805 Włoskie 37<$- 
37 54, Polskie 7925—7? 85, Szwajcarskie 137^6— 
13850,

Papiery wartościowe: Lwów Czerń iowce 17.50, 
Browary Lwowskie 1925. Zieleniewski 8, Karpa­
ty 1 , Galicja 1350, Alptny 10.

GLFŁDa  z u r y c h s k /
Zurych 2 5 PAT. Paryż 20.:i9 i pół, Londyn 18 88 

Nowy Jork b f5 i jetem 1 Ó&tna, Belgi 7717 i pół, 
Wiochy zC55, Berlin 12255, Prga 15 26, Warsza­
wę 57,SU, Ęukareszt 3.07.

Rzym. 3 . 5. (KJ) Stopa dyskontowa we W ło­
szech została z dniem dzisiejszym obniżona z C 
na 5 procent
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Dokładny wynik wyborów francuskich
Paryż. 2. 5. (11) Wecjftiy komunikatu lniniilcr 

Stwa spraw wewnętrznych, podczas niedzielnych 
wyborów rozstrzygnięty został rozdział 248 man 
datów do Izby deputowanych, (Kwiczą g d v  roz­
dział dalszych 357 mandatów nastąpi po wybo­
rach ściślejszych w dniu 8 inaja. Podział manda

(<fftv jest następujący: konserwatyści 3. grupa Ma 
rina 44, niezależni republikanie 13, demokraci 
katoliccy 10. lewica republikańska 37, prawica 
r ad y k a l na  25. radykali 63, socjaliL<ci prawicowi 4, 
republikanie socjalni 5, socjaliści 40, komuniści 
niezależni 3, komuniści 1.

W ojska japońskie ro zg ro m iły  
pow stańców  chińskich

Londyn. 2. 5. (L) Wedle doniesień z Charbi- 
na, na wschodnim odcinku kole wschodnio-chiń 
'k ie j  w yr ządzili powstańcy chińscy znaczne 11- 
iZKodzenie torów kolejowych, wskutek czego ko 
m un ikacja  została przerwana. W ysłane tani 
wojska chińskie musiały stoczyć z  powstańcami 
‘krwawą walkę, która trwała całą dobę. Powstań 
icy zostali pobici i zm uszeni do ucieczki, pono- 
rsząc znaczne straty w zabitych i rannych. Ja­
pończycy mieli 22 zabitych i 11 rannych.

Dziś podpisanie zawieszenia 
broui w Szanghaju

Saangnaj 2. 5. PAT Ju tro  pod p isan y  będzie

układ w  spraw ie zrist ieszenia broni m iędzy 
Chinam i a Japonją.

Demonstracja pod ambasadą 
japońską w Londynie

Londyn. 2. 5. (L ) Podczas pochodu komunisty­
cznego grupa demonstrantów komunistycznych 
usiłowała podejść pod gmach ambasady japoń­
skiej, aby protestować przeciw polityce japoń­
skiej w Chinach. Demonstrantom zagrodziła 
drogę policja konna. Podczas starcia około 15 
demonstrantów zostało rannych. Aresztowane 8 
osób.

Popularny artysta film ruiy osharżuiiy 
jako niefortunny szofer

Warrzawa 2 5. (•'■>>*) Kanceła, : 3-go wy-
t-Lriah* karnego sądu o* tęgowega w Warszawie 
w j»o#<'zyła te .min mzp, rwy głównej przeciw­
ko artyście Eugenjuszowi Bodo, oskarżonemu o 
spowodawanie wypadku samchodowego pod 
Łowiczem, gdzie zginął znauy aktor Roland. 
Wespół z p. Bodo, który nazywa się właści­
wie Bohdan Junot, do odpowiedzialności kar- 
inej pociągnięto władzie miejskie Łowicza za 
nJeutrzymywanie dreg. w należytym stanie. 

Termin rozprawy wyznaczono na dzień 23 bm

Ofensywa antypolska w Genewie
Be.l.n 2. 5 PAT. „Deutsche Allg. Ztg." gro- 

2;, że na jesieni rząd łizejzy głosować będ; ie 
.przeciwko przyznaniu Polsce nadal niestałego 
łtuiejsca w Radzie Ligi Narodów. Prawdziwej 
pomocy przeciwko rzekomemu atakowi polskie 
mu oczekuje dziennik cie od Ligi lecz od „0- 
po m ^ a k i^ ta w ^ o h r o u a ^ i e m i e c k a | ^ ^ ^ ^ ^ ^

7-lecie Uniwersytetu 
Hebrajskiego

Nowy Jork 2. f>. ŻAT. W  dniu 1 maja odby 
Ja się tu wielka uroczystość dla uczczenia sie 
dmioleUifcgo ilsiLinenia Uniwersytetu Hebraj 

skkgo w Jerozolimie. W  toku uroczystości 
transmitowano prze raajo przemówienia su Her 
berta Samuela i Jamesa Boiszyida z Londynu, 
Tomasza Manna, Oskara Waissermanna z Berłi 
na, jak również naczelnego ranna Izraela Le 
w y z Paryża.

Znowu pauza w obradach 
genewskich

Londyn. 2. 5. (L ) Przybyły z Genewy mini­
ster spraw zagranicznych sir jdhn Sfmon oświad 
czyi, że aż do iZelonych S»viąt konferencja roz­
brojeniowa załatwiać będzie tylko drobne techni 
czne sprawy. Dopiero po świętach konferencja 
podejmie obrady nad ważnemi zagadnieniami o- 
gólnemi. Zdaniem min. Simona obrady konferen 
cji toczą się powoli, jednak przynoszą stałe po- 
stępy._______________________________

PO ZAMKNIĘCIU KRCNIKś 
Losowanie X IV . puzyczhi konwer- 

syjnej sfeł. król. m. Kraków?
W  i l n i u  w c z o r a j s z y m  o d b y ł o  s i ę  o  g o d z .  10 rano 

w  s a l i  p o s i e d z e ń  M a g i s t r a t u  p o d  p r z e w o d n i c t w e m  w i ­

c e p r e z y d e n t a  d r .  K l i n i e c k i e g o ,  w  o b e c n o ś c i  u i e e p r t z y  

d e n t a  O s t r o w s k i e g o ,  p o d  k o n t r o l ą  n o t a r i u s z a  d r .  S .  

S t e i n a .  W y l o s o w a n o  w e d ł u g  p l a n u  u m o r z e n i a :  ■ 24 

s z t u k  o b l i g .  S e r .  A l  a  z ł .  10 N r .  N r . :  9 7 , 3 A t .  C51. 
8 5 6 , 1 2 6 7 , 1 3 1 4 , 1 4 9 6 , 1508 , 1 7 7 1 , 1 8 1 4 , 187 0 , 1893 . 
1 9 4 5 , 20 6 5 , 2 1 8 0 , 2 1 8 9 , 2 2 1 4 , 223  r ,  2 2 3 7 , ,23 4 3 , 2 5 3 0 , 

2 3 3 8 , 2 6 6 1 ; iC  s z t u k  o b l i g .  S e r .  A .  a  zł- 4° -  N r .  Nr.: 
3 1 , 1 9 4 . 2 9 3 , 3 1 3 , s o i ,  6 4 9 . 7 2 2 . 1 0 3 3 , 1 1 2 4 , 1240 . 13 2 0 , 
1 4 3 2 . 1 3 3 0 , 1 3 8 6 , 1 7 8 : ' ,  12 s / t u k  o b l i g .  S e r .  B i

a  z ł .  60  N’ r .  N r . :  3 0 . 4 9 . 5 6 . 3 6 7 . 4 3 7 , 3 5 8 , 4O4 . 1025 , 

1 3 1 8 , 13 9 4 , 1 4 4 7 , 1 3 2 8 ; 12  s z t u k  o b l i g .  S e r .  Cii a  z l .  
i 20 N r .  N r . :  3 4 , 1 . 8  2 4 3 . " 66 , 3 0 9 . 4 3 9 , 498  8 7 3 . 8 7 6 , ,  

9 1 2 . i)9 7 , 1 0 7 0 ; 8 s z t u k j p b l i g .  S e r .  11 a  z l .  2 1 0  N r .  N r . :  

3 0 . 140 , 2 9 4 , 3 4 5 , 5 4 7 , 7 7 0 , 8 : 3 . 8 3 7 ; 4  s z t u k i  o b l i g .

S e r .  D i  a  z ł .  3 1 0  N r .  N r . :  3 6 , 1 7 6 . 2 2 3 , 4 5 1 ; 13  s z t u k  
o b l i g .  S e r .  C  a  z ł i  420  N r .  N r . :  103 , 2 2 0 , 2 9 3 , 399 ,

6 0 3 . 6 7 3 , 7 1 0 , 1003 , 1200 , 1 2 2 2 , 1 2 8 8 , 1 3 2 1 , 1 3 5 4 ; 4 s z t u  
k i  o b l i g .  S e r .  E i  a  z t .  620  N r .  N r . :  7 7 , 2 3 7 , 3 7 1 , 4 0 7 ; 

3 s z t u k i  b l i g .  S e r .  D  a  z l .  1 .030  N r ,  N r . :  2 3 4 , 2 3 Ć, 3 0 1 , 

3 s z t u k i  o b l i g .  S e r .  E a zł. 2 .10 0  N r .  N r :  9 3 , 1 0 1 , 262.

B. PREMJER BARTEL W  KRAKOWIE
Do Krakowa przyjechał ze Lwowa były 

prrmjer Bartel. Zabawi on w  naszem mieści# 
dw a dni.

T E A T R  IM- J. SŁ O W A C K IE G O

Gościnne występy 
Junoszy Siępowshiego

„Ż ółta  rękawiczka*1, sztuka w  3 akta°h Ramola 
bokanyegi‘ego.

Ziupe-littie nas nie interesuje tragedja hrabiego W 
żółtych rękawiczkach, który zastrzelił w pojedyn­
ku Bogu ducha winnego porucznika, p izypu szcza­
jąc, że porucznik jest kocha/ukiem jegc żony. Od 
lego kręgu m otyw ów  ziupehuio się juć oddalahiśmy. 
chociaż o  mondetrstwach pod wrclywem miłości 
wzgjtędiaie zazdrości wciąg czytam y w  g aaetacłf 
M e  w zruszają nas też dtdsze przeżycia bohatera) 
który przekonawszy się, że za strzaiouy porucmiki 
nie jest kochankiem jeg o  żony, cw a ł iż prarwdtsi- 
Wegjo kochanka kojka tygodn później w  kunszto­
w nie urządzoną pułapl , ale ku zdumieniu żony 
puszcza jej kochaiuka w>lino, b o  nie ma jua. sal dc 
dalszych aktów zemsty. Barozc mądrze urządaii 
się hrahia, bo  jak się 10 m ów i, zabił jednym za­
machem dw ie muchy: 2 a 'imponował sw ej żonie, 
zćab y ł z  pow .otem  je j m iłość sw ą szlachetnością) 
a na kochanku dokonał zemsty Wproś,, w yrafin o­
w anej, b o  odtąd tow arzyszyć mu będzie cień bie­
dnego porucznika, który  za niego pon iósł śmierć.

M c  nas w ięc w łaściw ie nie obchodzi ta cała hi- 
storja z czasów  przedwojennych, które, muiiocfao- 
dem pow iedziaw szy, robią  na nas w rażenie jakięjś 
zam ierzchłej już przeszłości. Zapom inam y jednak 
o  sztuce, b o  na scenie znajduje się pi aw dz-w y 
mistrz kunsztu aktorskiego. Rolę hrabiego gra p. 
Stępow ski a rola ta zdaje się była przejściem  
w ie lk iego  tego artysty od *-ól baw ićam ka dc re­
pertuaru par eicelłen ce tragicznego P. Stępówski 
oddaje namiętność rozżarzoną ni etyle dc czerw o­
ności ile d o  białości afektu, w ypełniającego wszyst 
kie szczeliny duszy, nie krzykiem, nie trykami tyl­
ko tłumioną i dlatego tak przejm ującą pasją, g ło ­
sem dław ionym  w ściek łością  zdradzonego samca, 
który pod wprywem bólu w ydobyw a z piekła u- 
dręki serce czującego człow ieka. Te w laśi ie mo­
menty przejścia odtwarza wielki artysta w  sposób 
w prost m istrzowski, znajdując dla tego bólu mę­
sk iego wyraz nie rozm azanego Liryzmu, lecz siły. 
która poznaje sw e granice w  tyglu cierpienia.

Partnerka iego była p. Fiehlerówna, która uo- 
hatersko udźwignęła rolę wprost jakby stw orzo­
ną dla pani Jaroszew skiej Niektóre momenty mia­
ła młodu ta, jeszcze niezrównow ażona aityslka 
dc skonałe, zw łaszcza gdy w  gestach 1 słow ach 
o td a ć  mogła sw e przeżycia, bledszą natomiast b y ­
ła w momentach gry  niemej

Inne role są ppizodycznei i nie dają aklorora du- 
źo pola d o  popi su _____________________  M. Ł

N ajpow ain n iejsi kandydaci na prezydenta Stanów Zjednoczonych, na górze od lewej: Herbert

D  Hoover. obecny prezydent, kandydat republi 
kanów. obok Garner. prezydent Kongresu ame­
rykańskiego. wymieniany jako kandydat zjedno 
czonych stronnictw demokratycznych. Na dole 
od lewej: Franklin C. Roseuvelt, gubernator sta 
mi N ow, Jork, reprezentant odłamu demokra­
tów. wreszcie Al Smith, kontrkand)dat Huovc 
ra podczas ostatnich wyljorów, również demo­

krata.
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C h r o B U z m e  chorym, 
nlazakainym, pobyt staty, 
tanio. Lecznica , S a l u » ‘ 
Kraków. 1081 ki

U I M h b

LOKALE

A a  p r z e d s z k o le  poszu 
kuję lokalu slonecone^. 
(dwa duże pokoje s przed­
pokojem, komfortem) w 
p iliżu piani w dzielnicy 
.Wesołej* od września. — 
P r o l .  D r . F r ie d ia n -  
(ło r , Starowiślna Ł9/TV.

1tl7kr

« i u .ę p c y  odwiedzające 
handle przyboram. fot. 
i drogerje zgłoszą się łask. 
Izydor Grtlner, Lwów, Lin­
dego 10. 11S2 kr.

P ie c e  kaflowe reparu­
je i czyści z sadzy najso­
lidniej i najtaniej Kacz- 

arcz-_r, Kościuszki 51.
Tel. 180-88 444g

SPRZEDAŻ Pierwsza Śląska 
Fabryka Parasoli

„ P A L A S “
W SKOCZOWIE 

poleca
P A R A S O L E
O G R O D O W E
tatyaitrskie i stiaganiaiskif
po cenach najtańszych.

jkhrul Jankowski
,  ryka sukna w Bielsku, 
U. Jz.ał Kraków, Florjań-

7, sprzedaż hurtr vna 
1 tzyściowa 1131 kr

A b a ż u r y  artystyczne, 
Jedwabne pergaminowe, 
(Bilonowe. — Szkielety, 
Wytwórnia lamp elektr. 
alażur owych „Fo»", Kra­
ków. Sławkowski 30 tel. 
120-48 718v

DYWANY r©,zne, Ja­
my: , Dywan**, Kraków 
Podgórze, ni. Kingi 9. —  
Telefon 116-09. 121m

POSAD POSZUKUJĄ

Manipuiantka biuro­
wa poszukuje posady na 
skromnych warunkach od

I ff lg f t a a a H M ń iB llg l zaraz. — Zgłoszenia pod 
.Zdolna* do Adm. N. Lz.

578gRÓŻNE
H R M u m m m a A k U k

D a m o d zle ln y  czeladnik 
zegarmistrzowski (kawa­
ler) poszóLnJe posady. — 
Zgic senia 1. Schachner, 
&anoK, d-go Maja. 1088x

O p r a w ę  obrazów, 
L u s t r a  szlifowane po­
leca Kornbanser, Staro-1 
wiślna 21. Tel. 171 09 682

srdzocy przez Województwo Krakowskie

Związek rraeowników Por; osy 
rlelągntarzKiel i Masażu

w Polsce —  Centrala

Kraków, Wielopole l ł  lei. 138-4S
poleca wykwalifikowane pk'ęsnlarLi, tnasaiy- 
atkl, masażystów I Instnunentariuszki do szpi- 
ali, lecznic i w domach prywatnych 1 t. d. 

honorarium bardzo niskie — dla ubogiej lud­
ności pomoc oezpfatna. 

Biuro czyn n e  bez przerwy — dzied 1 noc-

.NOWY DZIENNIK*" środa 4 maja 1932

S z c z a w n ic a , u r .  ,Ió -  
z e f  S c lir e tb e r  ordynu­
je jalc zwykle sezonowo
w cliorobao/i płucnycti. —
Własne, nowoczesne inlia- 
lalr.rjuin Specjalno lecze­
nie astmy óSbp

Z D R O J O W IS K A

M u sz y n a . Pensjonat pod 
zarządem Natalji Imiucr- 
glilckowjj poleca od 15 
czerwca pokoje słoneczne
z wykwintnem utrzyma­
niem. Przyjmuje się rów­
nież młodzież szkolną pod 
opiekę. Zgłoszenia: Kra­
ków, Sebastjana 8, m. 2.

W OLN E P O S A D Y
flBUMHUDaśfedttMAma

P o s z u k u je  sie, kwali­
fikowanej siły do dziur­
karki motorowej. Zgłosze­
nia: Hornstein i Gold- 
schmied, fabryka bielizny 
Stradom 13. 1133 kr

R a b k a  d la  d z i i ^ l l  
Internat „Llunba*4 M a - 
r j l  B e c L d w D y , otwar­
ty od 5 maja, w głównym 
sezonie pedagogiczne kie­
rownictwo — p r o f .  D r .  
F r le d lfin d e r . Informa­
cje i zgłoszenia: „ L lm -  
b a “ ,  R a b k a  — N o w y

Z d o l n ą  ekspedjentkę 
przyjmie zaraz „Pałac Poń­
czoch" Florjańjks 31

1127kr
S u  idt w Krakowie: Dr. 
FriedlSader, Starowiślna 
29/1V. 1115kr

Neklama
d l e t l ^ h i ą  h a h d l u

TROCHĘ HUMORU

—  K tórego dziś mamy?
—  Popatrz do gazety. mąsz ją przecież w  kie­

szeni!
—  Z tego nic nie będę wiodzial, bo gazeta jc^i 

przedwczorajsza.

Kr. 120

|  Przotargi publiczno
D y r e k c ja  O k r ę g o w a  K o le i  P a i is t w o w y c n  w  Kra-

ku w ie njwfcNjfc prze larg ryiblK&uy na s z y c ie  u o io - 
rów  s łużbow y cli dla iira tow nikow  p .  K. P . na roje 
]'tt.7iydd.

Tcfmin s k ła d a n ia  ofert upływa dnia 24 m a ir  1032, 
o godzinie ! 2-tei w południc. Publiczne o tw a r c i©  
o £ u r fc nastąpi dnia 25 ma.ja 1932, o g o d z in ie  10-teJ.

lilirżsize s z cz e g ó ły  przetargu, jak ró w in ie ż  s z c z e f ó -  
ło w e  watunki d o s t a w y  i w a r u n k i te c h n ic z n e  o t r z y ­
m ać można w  W y d zia le  Z a s o b u w  w  Krakowie, po 
uiprzedniem w tp ła ce n in u  w  Kasie d y z e k c j  ąi©j 2  z ł .  z a  
fo r n r u la r z e ,  lu b  p o e t ą ,  p o  n a d e s ła n iu  powyiszeu kwo 
t y .

W ż u r y  u b io r ó w  S k jż b o w y c h  s ą  d o  p r z Ą d Ł e m a  w  
W y d z i a l e  Z a s o b ó w  w  K r a k o w ie .

» • *
Magistrat miasta Lublin? ogłasza nj dziei U.

maja b. r. przetarg puibłicmy na dostawię 800 tona 
kamienia polnego.

Szczegóły przetangu znaleźć możuU w LubeiskL. 
Urzędowym Dzienniku Wojewódzkim Nt. U £ dair 
30 kwiietrria 1932 r. lub w Wydziale B udow ucfoa 
Magistratu.

BIBLIOTEKA
WSPÓŁCZESNA
G lz e l i  K a iffe r iiw e J  

ULICA SE B A ST JA N A  2 3
róg Dietlowskiej

komunika je :
Chcesz mieć najnowb/e książki 
polskie, niemieckie, frflbCU8k,e, 
żydowskie i angielskie —  
Chcesz dowiedzieć się, co  się 
dzieje w Europie —  
Chcesz zapomnieć o  kłopotach 
dnia powszedniego i trosce 0 jutro

zapisz się do
„Bibljotelcl Współczesne,,4*

jedynie euiopojsKiej i no­
wocześnie prowadzonej wy 
pożyczaln®.

W T O W A R Z Y S T W I E  UBEZPI ECZEŃ NA ZYCIE

» F E f i  1 K S «
było z końcem roku 1930 w 19 paustwach 747>474 llbO lf^ iO C ZO A  n& kapitał w łącznej 

wysokości 3  I V 4  m i l i a r d a  złotycb w mocy.

W tymże roku wypłacono ubezpieczonym około 45 IttkKEOfftÓW złotych.

Dyrekcie filialne:
K r a k Ó W ,  u lic a  św . J a n a  3 . ■  :   —.— = ■  L W Ó W *  u lic a  K o ś d u s z L i  8 .

Filja w B IE L SK U , ulica Kolejowa 3 . —  biuro filjalue w K r & k O W łld i  ulica iw . Jasa 3.

Oddział K . K . Ł .  na Zacli. K a łip o lsh i l Sląsłt w Krakowie, ulica św. Jana L  3.

'  RENUMERATA: w Krakowi n. prow. mtesteczi. ZŁ 6*00 kwarta*. ZL łfcik 
w  Ki. k c  o. i x j d o u m .  do d o m  ,  * 6*20 m „  18*60
Na prowtoci! x prłerjfka pocztową a m 6*60 » „ 19*si
ZegTanlca -  r>Tzesylke pocztowa „  „ 10*00 „ 9 30‘0(

..NOWY DZIENNIK** wychodź: cc<Łzćennl* taki* w ponfu^ans i <hr pr.św

ou t OSZEN1A: Podstawa o o t a  6 jest 1 nritanetr w Jednym lamie. — Stron* 
tefcścfc i nedesŁaian, mr 8 lamy po 74 nrfbn, * - Strona a  tekstem fc u 
mów po 37 mJKm. — Najnsrieaa? ogłoszenie drobne Uczymy za 10 stó* 

tNY w  złotych: 1. d n u  l*2b —  Teks I*— . Nadesłane 0*75. —  Za teka*.* ' 
0*25. —  Drobne od slcnra 0*20. Dla poazskuiącycb pracy 0*10. — Oratu 

tje 12*50 — Za zasCr»o4er*> miejsc* doŁcza aie 25%

Wyaawca: Za Spółkę Wya. _Now> Dziennik Zygm unt Horhwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm fierkekuumna. 
Redaktor odpowiedzialny: Zyglrya Moeem. — hnw Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzrtzaowej j ,  pod zarządem MaJmymiljana Eelfl


